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Tło ideowe wielKiego mordu.
(Od naszego korespondenta)

iWaiMd%a, 2 ctvcznia 1923.
Po dokonanym mordzie na śp prezydencie 

Narutowiczu, opinja nacjonalistyczna przycichła, 
jakby przerażona konsekwencjami swojej,. własnej 
„ideologji". Zaczęto się wypierać zbrodniarza Nie­
wiadomskiego i ideowego z nim wspólnictwa. 
Nazwano zbrodniarza „odosobnionym szaiene-m ', 
próbowano z niego zrobić człowieka „umysłowo 
chorego". PrSbowano zbrodni odjąć charakter po­
lityczny.

Tymczasem, oo powiedział sa n  Niewiadomski 
na orcresie?

, Jako człowiek, jako obywatel — mówił Nie­
wiadomski — Narutowicz padł ofiarą zgrozę bu­
dzących gmatwanin sejmowych; lewica połączo­
ną z zydowstwem postanowiła nie dopuścić nie­
zależnego człowieka do prezydentury. Trzeba było 
żyd o ws lwu człowieka chwiejnego, coby dalej pie­
lęgnował pelityczne matactwo, i dotychczasową a- 
narchję Przeprowadzono kandydata głosami ży- 
dowstwa przeciwKO większości polskiej. Naruto­
wicz nie żerjentował się w sytuacji i zasiadł na 
prezydjalnem krześle, oblanem krwią naszych sy­
nów 11 grudnia. Przeciw tej hańbie trzeba było 
zaprotestować, bronić maj es atu  Rzp'tej sponiewie­
ranego przez ciury. Miałem prawdo i obowiązek to 
uczynić. Narutowicz jako człowiek dla mnie ne- 
istniał. Nie znam go, nie rozmawiałem z nim ni­
gdy, ani ja ani nikt z mojej rodziny. Byl czci­
godnym, szlachetnym człowiek:em. Ale dla mnie 
istniał tylko jako symbol hańby. Tę hańbp moje 
strzały starły z czoła Polski. Spełniłem mój obo­
wiązek twardo V uczciwie.

TtfR: określił NTewiadomsTd pc&udki i tło psy­
chiczne swego sk.y obójczego czynu Kto czytał 
art) Kufy pism nacjonalistycznych „Rzeczypospofi- 
tej", „(3azety warszawskiej", „Dwugroszówki" — 
„Siowa Polskiego", „Kurjera Poznańskiego" — 
ten widzi dziś jasno, że Niewiadomski postiwił 
tylko kropkę nad „i" nad wywodami tych organowe 
A więc Niewiadomski nie był warjatem, ale lo­
gicznym wykonawcą ideowych wskazań nacjo­
nalistycznych teorji i uczuciowych ustosunkować 
się do ostatnich zdarzeń politycznych w Polsce.

Niewiadomski miał zupełną rację, gdy mówił,
tak, jak on myślą tysiące w Polsce! e tysiące 

zostały wychowane na poważnej i brukowej pra­
sie nacjonalistycznej, której ślepotą i grzechem 
śmiertelnym jest to, że nic. widzi, czy nie chce wi­
dzieć, dc czego w praktyce jej teoria i „ideologja'- 
prowadzi.

Do jakiego stopma zaślepiona i nienawistna 
ideologja nacjonalistyczna znieprawua i znieczula 
dusze ludzkie, dowodem cały szereg minionych 
już faktów. Wiadomo, że w Zgromadzeniu Karodo- 
weny na ktorem legalnie wybrany Prezydent Rzpltej 
miał złożyć przysięgę, przewidzianą ’konstytucją, 
nie wzięli udz.ału najwyżsi Dostojnicy Kościoła 
katolickiego, ks. arc. Teodorowicz i książę biskup 
Sapieha.

Rlarszałeb Piłsudski o mcrSercad..
Warszawa. (aW .) „Kurjer Polski" zamiesz­

cza specjalny wywiad z marszałkiem Piłsudskim 
na temat ostatnich wypadków politycznych.

Na wstępie Piłsudski zastrzega się, ze jest 
obecnie oficerem służby czynnej, y;ęc musi być 
powściągliwy w wyrażeniu opin'1. Natomiast o- 
świadczył gotowość do opowiadania o wypad­
kach, dotyczących okresu, w którym był Na­
czelnikiem Państwa, oraz do mówienia o rze­
czach osobistych.

Zapytany o wrażenia z procesu Niewiadom­
skiego odpowiedział, że z całego procesu doznał 
uczuć bardzo bolesnych, że za niego miał zgi­
nąć kłoś inny, kto był jego przyjacielem. Piłsud­
skiego uderza fakt (aberracji moralnej, polegającej 
narzuceniu z łatwością odpowiedzialności per­
sonalnej z jednej osoby na drugą, co musi uwa­
żać za niezgodne z duchem naszej rasy. „Za­
strzelić kogoś innego i nie wsiyCzić się tego, 
choć ten nie dźwiga na sobie odpowiedzialności 
— to, ‘est duch wschodu". Tę aberrację obser­
wowałem ż pewnem przerażeniem na stanowisku 
naczelnika państw?. Dla ludzi tego zanoru wpływ 
wschodu był faialny, W swej pogoni za obsolu- 
tem, wykluczającym indywidualizm zaciera in­
dywidualną odpowiedzialność i takich stygma- 
tów wschodu jest u  nas mnóstwo

Starałem  się bronić społeczeństwo przed ni- 
m szukając czynników, które niesie rasa pol­
ska, w których czuje się dobrze, gdyż potęgują 
one siły narodu. Dla mnie uderzającą w spra­
wie Niewiadomskiego, jest właśnie tajemnica 
wschodu. Co do samego faktu muszę powiedzieć 
tyle: żałuję, że Niejsaadomski nie napisał do 
rakie. Byłbym z pewnością przyjechał do Bary- 
czków po tę polską kulę. Zgodnie z moim szczę­
ściem byłabyinnie ona z pewnością ominęła, 
ale w zbiorze kul, wymierzonych do mnie by­
łaby jedyną kulą narodową po.ską.

Przed wyborami Narutowicz zapytywał mię 
o zdanie w sprawie swej kandydatury. Odpowie­
działem, że byłoby mi bardzo nieprzyjemnie, 
gdyby ją przyjął. Narutowicz był bowiem ciężko

chory i w pracy swej jako minister doszedł do 
takiego zmęczenia, że nie sypiał po nocach i z 
trudnością wstępował na schody. Wiedział on z 
góry, że na s tanów, sku prezydenta spotkają go 
rzeczy i zjawiska, do którycb człowiek z kul­
turą europejską z trudnością przywyka: n. p. 
łatwość w przechodzeniu do porządku dziennego 
nad osobistem życiem człowieka, jego czcią i 
honorem. Do tego trzeba było bardziej niż jego 
wytrzymałej konstrukcji nerwowej.

Przed samym wyborem Narutowicz powtó­
rzył swe pytanie ja  fraz jeszcze m u odpowie 
działem. Po wyborze przybył do mn-e i powie­
dział, że nie widzi możności zrzeczenia aie. Dzi­
wi się spokojowi z jakiem przyjmowałem me D o ­

łożenie. Oświadczył wtedy, że zaecydowany jest 
znośiE je krócej, ale nie chce si*ę wstydzić przed 
samym sobą, by m iał się cofnąć, gdy, raz to 
już na niego spadło.
Tu wtrącił Piłsudski uwagę o pogłoskacr. na te­
mat osoby Narutowicza jakoby miał on pocho­
dzić z rodziny żydowskiej i mówił: „Na zacho­
dzie wybór prezydenta budzi ciekawość, co do 
jego osoby a ludzie staraj‘ą się dowiedzieć 0 
nim prawdy. U nas szukają prz^dewszystkiem 
kłamstwa i na niem budują swe korsirukcje po­
lityczne. W słaDych głowach skuteczniej działa 
metoda kłamstwa, plotek i potwarzyh

Zapytany o opinjo o Narutowiczu jako o mi­
nistrze odpowiedział Piłsudski: „Metody jego
pracy w ministerstwie robót publicznych nie >1- 
miały znaleźć mej aprobaty. Polegały one na 
chęci robienia rzeczy odraza ■ najlepszymi, co 
u nas napotykając na cały. szereg trudności wy­
dawały rezultaty bardzo nikłe. "Konferencja ge­
nueńska wykazała, że Narutowicz doskonale o- 
rjentuje się w kwestjach politycznych. To .też 
poparłem jego kandydaturę na mu i ^ra spraw; 
zagrań icznycb Był on jedynym ministrem spraw 
zagranicznych, który po emoDejsku pojmował 
swe obowiązki taicże w stosunku dc nacz ilnika 
państwa, stale z nim współdziałając".

Furozumfenfe polsho-bałtychle.
Pokojowe, tendencjo Bstonji.

(j, Nowy minister (Spraw zagranicznych Esto- 
nji >. Heilat, do niedawna przedstawiciel Estonji 
w W aiszawic, oświadczył prasie, że pierwszym 
celem polityki zagranicznej Estonji jest zacie­
śnić węzły łączące ją z Polską i z innenr pań­
stwami bałtyckiemi. P. Hellat, w czasie swego 
ponytu w W arszawie przekonał się o konieczno­

ści ścisłego porozumienia spolnej polityki paiis 
bałtyckich. Ostatnia konferencja rozbrojeniom 
w Moskwie wykazała że współpraca jest moź 
wa. Polska. Estonja, Finlandja i Łotwa postęp 
wały zgodnie i solidarnie.
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Jak/°  ten fakt wygląda g  śy/ie le 
styższego Dostojnika Kościoła '^ardynai i Kakow- 
sKicgo, który w przemówieniu noworoc/nem po­
wiedział do Prezydenta Wojciechowskiego-

„Jestem bowiem naprawdę szczęśliwy, że jako 
zwierzchnik Kościoła mogę wobtc ludu przed ołta­
rzem Pana Zastępów wyrazić Panu jako Najwyż- 
izitinu Dostojnikowi Rzpltej Polskiej, Naszwnu Pre 
feydentowi, życzenia błogasławiaństWa Bożegu i o- 
kaza.ć cześć i uszanowanie Jego Osob'e. Oa nas 
Wszystkich obywateli polskich należne 1 dlatego 
to jeszcze tayhię, aby teri łud, zebrany na nabo­
żeństwie widział, że obrońca praworządności dla 
osoby Zwimdhńictwa Państwa byl zawsze i jest 
Kościół, którego jestem przedstawicielem".

Tak mówił najwyższy Dostojnik Kościom w 
Polsce wobtc Prezydenta, wybranego przez tą sa­
m ą większość Zgromadzenia Narodowego, co za­
mordowany Prezydent Narutowicz. To nie jest 
„Ich Prezydent", jak mówił p. Stroński w „Rzeczy­
pospolitej", ale „Nasz Prezydent'** jak mówi kar­
dynał ‘ Kakowski.

Cóż ir.ożna myśleć o tern, żte p. Cłąbiński, 
profesor prawa i wódz. najliczniejszego klubu w 
óeimic, kluoit prawicowego, poti ledział na „ze­
braniu obywatelskiem" we Lwowie — jak pisze 
..Słowo 7Jolskit" z dnia. 1 stycznia 1923 roku: 
i,Po wyboi ze śp. Naiatowicsł naród urządził de­
monstracje, w których riestety me obyło się bAz 
pewnych wykroczeń". A więc brutalny atak pod- 
ouizonej i zorganizowanej młodzieży akademickiej 
> „rozwojowców", uzbrojonych yt rewolwery celem 
sparaliżowania normalnej funkcji Zgromadzenia na­
rodowego, najwyższej Instytucji Państwowtj, na­
zywa pr< feuor orana i wódz prawicy „pewnemi 
wykroczeniami, mządzonemi p r /«  naród".

Nie sięgamy do świstków prowincjonalnych 
i do głupiej paplaniny kumoszek politycznych, 
karmionych artykułami „Słowa Polskiego", ale 
przytaczamy przykłady zacnowania się ludzi, sto­
jących na najwyższych stanówiśkacli. Przerażeni* 
po prostu ogarnia, >ak szał nacjonalistyczny, bę­
dący tylko parawanem dla zawted/.anych nadrieji 
politycznych, , airuwa dusze luazkie i ośleo!a u- 
triysły.

... I ranne cych stna-znycti skutków — robotę 
nacjonalistyczną, pi owadzi się dalej. P Stanisław 
Grabski, który podpisuje jaku naczelny redaktor 
„Słowu Polskie", dalei snuje nić, że „obok pi­
a n e j konstytucji istnieje moralna konstytucja na­
rodu", że „o polityce państwa polskiego decy­
dować ma większość polska", i że „nakaz teii 
obecnie prawie(l) połowa postów polskich dwu­
krotni'.- zlekceważyła".

Co te słowa mają znaczyć?
A 'więc pisanej konstytucji przeciwstawia się 

konstytucję moralną! Czy ,;a:em nasza pisana kon-

-dtyiucja jest nte—-moralną, czy amoralną? Czy koń' j 
stytucja pisana jest tybco „dla oka", dbi zayrani- 

|cy, a wewnątrz mamy sflj r/ądzić jakąś inną Kon-1 
stytucją? Jeżeli tak — to lattą? Kto Polsze da til  
konstytucję i jakie jej brzmienie? Jest to 'nowa 
próba wprowadzenia fałszu i nieszczerośoi w pod­
stawowe elementy naszego życia pubf cznego.

Jeżeli nasza oocrna konstytucja jest zła, należy 
ją zmienić drogą legalną. Należy jaśrc sprawę po­
stawić, wykazać złe strony, przekonać o tefti na­
ród, żkyeiężyć przy Wyborach do Sejmu i odno­
śne artykuły zmienić. Jeżeli chodzi o wykluczenie 
„obcych narodowości" 'z Sejmu i Senatu, mech 
tę sprawę nasi endecy jasno postawią, niecn prze­
konają o tem ..aród że żydów, Ukraińców, Biało­
rusinów i Niemców należy drogą konstytucyjną 
d< ciał ustawodawczych nie dopuścić, a wtedy 
sprawa będzie jasna. Nasza pisana konstytucja sta­
nie się wtedy i „moralną". — Zobaczymy, czy
endecy wytrzymują ówezaś nacisk cywilizowanego 
świata i co zrobią z traktatem o mniejszościach 
narodowych, naiżucurmn ptżtź  wielką ententę, a 
podpisanym przez Dmowskiego i Paderewskiego 
oraz ratyfikowanym jednogłośnie przez Sejm kon­
stytucyjny.

A następnie czy p. GraUsk wie, gdzie jest
większość połcka? Stronnictwa kwicy otrzymały 
przy wyborach do Sejmu przeszło 4 miljony gło- 
Sow polskich, a stronnictwa prawicy 2 i pól mi- 
Ijona głosów Na^-et p. Głąbiński na wspomnia- 
nem zebianiu obyw. ftmsiat Stwierdzić, że stronni­
ctwa prawicy mają w Sejmie 16ó gioso w, a stron­
nictwa lewią* 177 głosów. Głosów lewicy jest tro­
chę więcej, ale mniejsza o to! Polska-,większość 
Jest tedy po stronić lewicy! Dlaczego Więc prawicą 
nil popiera zawsze stanowiska lewicy (posiadającej' 
większość jjdlską) dla zachowanui jedności narodo­
wej? Dlaczego prawica łlie głosowała na Wojcie­
chowskiego, którego dziś błogosławi — dlaczego ?

Grunt lolityczny i moralny tych teorji jest
ten sam, który niegdyś kazał wszystkim Pólakom 
Wt Wsch. Matopoi ce głośuwać tylko i jedynie
na kandydatów śp. Rady Narodowej, zwanej w ję­
zyku ludu polskiego „zdradą ńarodową'. By' to 
grunjt kiasowegu egoizmu ooS/*rmków wschodnio-* 
galicyjskich, który pod osłoną „interesu narodo­
wego" przemycali swoich kandydatów. Ta zasada 

'we wSCh. Małopolsct została.już’na szczęście zła­
mana! Już p. Cieiiski i Dubanowicz przestali być 
panami Wschodniej Galicji. Już ich wygnał stam­
tąd duch ludowy i „imćfes narodowy" na tern 
tylko zyska)

Tę ideolugję wschodnio galicyjsk'ego obszar- 
nictWa próbują teraz różni pp. Graoscy, Cieńscy. 
Strońscy, Seydowie pśżeszCŻĆpjć na grunt całej 
Rzpltej Polskiej, i dlatego twórcą teorję o „rao-

rainej' konstytucjT", przeciwśiawfając Ją konstytucji 
spisanej, k.iórą sami robili i uchwalali.

Ar£ tak jak Rada Narodowa zbankrutować?, 
we wschodniej .Małopolsce, tak pow-oli ttorja p. 
Grabskiego zbankrutuje i w całej Polsce, zwSi- 
szcza po lej krwawej i tragicznej ilustracji, inką 
nam dały dni grudniowe. Wiktor.

i —*j*--- ...

P r z e g l ą d  ś w i a t o w y -
CZARNE. CZERWONE, BŁĘKITNE KOSZULE.

(jju Mussołini zajmuje się oeecnie delikatną 
kwestją rozwiązania organizacji zbrojnych w y­
rosłych po wojnie na  usługi rozmaitych frakcji. 
De tych należą legjonarjusze cTAnnunzia. gr„- 
py dawnych żołnierzy pod i-azwą arditi dal po- 
polo nosązce czerwone Koszule i będący zawią­
zkiem czerwonej gwardji komunistycznej i ko­
szule błękitne nacjonalistów, których głowaj ge­
nerał Guglielarostro konferuje z generałem fa­
szystów De Bono w  sprawie zlania się w 
milicję. Konferencje te jednak nie dały rezultatu. 
Najliczniejsze są „czarne koszule" faszystów, 
z których 7C.00G pozostanie pod bronią. W dhara- 
kterze milicji narodowej w służbie rządowej. P ra­
sa przeciwna^ Mussoliniemu uważa utworzenie 
tej milicji za Krok niebezpieczny, co będzie gdy 
Mussojmi kiedyś ustąpi? Czy sija ta  pójdzie 
z rządem nowym, czy r wodzem faszystów? O- 
bowiązkiem faszystów Dędzie czuwać, nad dzia­
łalnością partji wrogich faszyzmowi i bronić" 
rządu Mussoliniego. Z dwuch istniejących mili­
cji: karabinierów i gwardji królewskiej, druga 
zostanie zniesiona.

Korupcje w Rosji.
?j) Rada Pracy postanowiła postrwić pry.ed 

sąd szereg osobistości wybitnych partii kom u­
nistycznej, którzy jako szerowie trustów i przed­
siębiorstw państwowych, popełnili poważne na­
dużycia, oszustwa i proste kradzieże.

EGIPT ŻĄDA NIEPODLEGŁOŚCI.
' : (j) Delegacja egipska w Lozannie ponowiła
prośbę c dopuszczenie (jej fcio udziału m  konferen­
cji, twierdząc że tak długo nic będzie pokoju na 
Wschodzie jak długo Egipt nie otrzyma niepodle­
głości Terror i ucisk trwający od r 1918 wzmo­
cnił tylko poczucie godności narouowej Wśiód 
ludności. Egipt domagać się będzie uznam a przez 
wszystkie naóstwa suwerenności jego i nieza­
leżności,

LOUIS HEMGN.

Maria Chapdeialoe-
powieść kanadyjska.

(Ciąg dals.iy).
Ale mówił to raczej żartobliwie, niż gniewnie 

i sam się roześmiał.
Tamten jednak z rękoma w kieszeniach 

iwego obszernego futra, podnosząc i spuszczając 
ramiona, stał wCnjż na najwyższym stopniu 
schodów.

— Geometra de RoberYal przybędzie aa 
plebanję w przyszłym tygodniu. Kto ćhce zmie­
rzyć swe grunta, przed ustawieniem ogrodzenia, 
niech się zgłosi.

Nowinc zosfąła przyjęta obojętnie. W ieśnia­
cy z Peribonki nie troszczyli kię zgołk o usta­
lenie granic swych posiadłości, zwłaszcza, gay 
sTo o kilka metrów kwadratowych. Bo teź za­
możniejsi ńie wy karczowali jeszcze nawet dwóch 
trzecich posiaaaryeh morgow borów i stepu.

On mówił dalej:
— Przybyło dwóch ludzi z pieniądznti da 

zakupienia iuter. Jeśli posiekacie skory nie- 
dźwedzi, piżmaków iub lisów, zwróćcie się do 
tych ludzi, do magazynów przed środą* lub teź 
zgłoście się do Franciszka Paradis z Mistassini, 
który przybył wraz z u mi. Mają oni dużo pie­
niędzy i zapłacą „cash* za wszystkie skóry 
pierwszej klasy.

Skończył i zstępował ze stopni. Zastąp i go 
m ały człowieczek o chytrym wyrazie tw arzy.

— Możeby kto kupił pięknego małego pro­
siaku z mej znakomitej rasy? — wskazując 
palcem niekształtną, rusż&jącą się W Worku 
Worku u jego nóg, masę.

OupoW iedział mu gromki wybuch śmiechu.
— Znamv te wieprze znakomitej ra sy : 

grube jak szczury, i żywe jak  wiewiórki.
— 25 centów! -  krzyknął jakiś miody 

Człowiek.
— 50 centów 1
— Jeden fu astr.
— Nie czyń szaleństw, Janie, żona ci tiie 

pozwoli zanłacić piastra za tego prosiaKa.
Ale Jan  się uparł.
— Daję piastra. Nie cofam się.
Hórmidas Berubę skrzywił DOgardliwie usta

i czekał dalszych óferl, ale dochodziły gó tylko 
żrrty  i śmiechy.

Podczas tftgo kobiety zaczęły opuszczać ko­
ściół. Młode czy stare, ładne czy brzydkie, 
Wszystkie były dobrze odziane; w futra lub 
płasżCze z sutej haaterti, gdyż na tę jedyną u- 
roezystośći, jaką w ich życiu stanowiła msza 
niedzielna porzucały swe płócienne bluzki i \veł» 
niane kanadyjskie spódnice i cudzoziemiec był­
by żdziwiony, widząc je tak eleganckie tu  w 
w samem sercu tego dzikiego kraju, ubrane 
tńk fypowo z francuska pośród tych borów i 
śniegów. I istotnie, były one odziane niegorzej 
niż większość prowincjonalnych mieszczan er 
Francji.

Kleofas Pesant oczekiwał na Ludwikę Trem-

blay, która nadeszła sama, poczenr ruszyli cho­
dnikiem W stronę zabudowań, inn i zsdcWolili 
się wymianą kilku żartów, rzuconych w przej­
ściu dziewczętom, tykając się % niemi nawzajem 
z tą łatwością ohcowama właściwą temu k ra ­
jowi, W" którym ogólnie wzrośli.

Pite Grudreau z oczyma zwróconemu ku 
bramie Kościelnej, oświadczył,:

— Marja Ghapdelaine wróciła ze sw ą wy­
cieczki do Saint Piim e, a tam  sto jej ojciec, 
który prżyjechał po nią.

Dla większości ludzi w wiosce ci Ghapdc- 
lainećowie byli zupełnie obcy.

— Samuel Gnapdeiaine ? Czy to tei» któły 
rua grunt po drugiej stronie rzeki, w lęsie po­
nad Houflcui ?

— Tak, to ten. .
— A to stworzenie z. nim  r?zem to jfego 

córąa, Maiji ?
— Tak. Ó na była Cały miesiąc z wizytą 

u krewnych swej m atki w Saint-Pńm e u Bou- 
chardów, krewnych W ilhelm a Boucharoa z 
Saint Gedeon.

Ciekawe spójrzema pobiegły w górę dzie­
dzińca. Jeden z wieśniaków dał wyfaż swego 
wieśniaczego zachwytu

— Gruba, ładna  dziewczyna — rzekł.
— Oczywiście. Gruba, ładna, o w dodatku 

’*»s2cze bogata. Tylko p*.:h, żt wieczka iak  da­
leko Wśród lasu. Ciekawe, w jak i sposób mło­
dzież ze ws; ehoazi tam nu wieczornice z dru­
giego brzegu rreki, mimo lż  m il odległości i 
mimo, 2l  część drogi jest pozbawioha gościńca?

(c. a. a-i i
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Europejski spór o odszkodowania.
ancra i Włochy odrzuciły propozycje angielskie. 

K o c ł t r e n c l a  p o n a i n l e  z a g r o ż o n a .

PRZEDSTAWIENIE PROJEKTÓW.
Paryż. fPAT.) Wczorajsze posiedzenie fcon-

PROGRAM FRANCUSKI. '
Paryż. (Pt. 1) Rozwiązanie kwestji długów

aerenc ji było poświęcone przedstawieniu przez nńędzysojuszii.czych
delegatów Anglji. Francji i Włoch projektów o 2) Przyjęcie zasad dotyczących stabilizacji mar- 
dnośnych rządów. Po przemówieniu Pomcarego 
konferencja została odroczona do środy popo­
łudnia, aby dać każdej delegaci? czas do p rze­
studiowania przedłożonych projektów. j

ki nierr>ieek;ej i reorganizacji finansów Rzeszy.
3) Postanowienia dotyczące moratorjum i gwa­

rancji, ‘ittóre 'Francja uważa za niezbędne.

Hngielr ti plan odszkodomart.
Leafield. (PAT). Plan argielsk dotyczący 

ostatecznego uregulowania spraw y odszkodowań 
oraz spłaty międzysojuszniczych długów opiera 
się na następujących zasadach:

Plan przew idu’e  4-letnie moratorjum w '■ 
niesieniu -do spłat gotówkowych bez wpływu na 
świadczenia w naturze W następnym ccteroleciu 
przewiduje projekt spłaty 'tr wysokości 2. miljar- 
dów marek niemieckich w złocie rocznie, w na­
stępnych dwu latach w kwocie 2 i pół miljarda 
marek niemieckich w zlocie, po upiywie tych 
dziesięciu lat roczne raty wynosić będą 3 i Ys 
miljarda marek niemieckich w złocie ad o nie­
co mniej, nie mniej jednak niż 2 i pół miljarda 
marek w złocie a mianowicie w wysokości do­
kładnie ustalonej przez beztronny trybuna’ Dla 
nadzoru nad sprawami finansów niemieckich pro­
jekt. angielski przewiduje utworzenie w Berlinie 
między sojuszniczej Rady finansowej (w 'skład któ­
rej wchodziłyby delegacje mianowane przez An- 
glję Francję, Włochy, belgję oraz delegacja S ta­
nów Zjednoczonych i  delegat jednego z państw 
centralnych pod przewodnictwem ex officio nie­
mieckiego m inistra tinansów który jednak przy 
głosowaniu z ,Tegixły łue będzie m iał prawa głosu 
z wyjątkiem wypadków podziału głosów delega­
tów po połowie. Rada nadzorcza będzie mogła za 
rządzić przyspieszenie spłat w wysokości 2 mi- 
1 jardów marek niemieckich (w błocie rocznief z za­
strzeżeniem, że przyspieszenie to jednak nie mo­
że nastąpić przed upływem dwuletnim oraz że 
zarządzeniu temu muszą towarzyszyć takie przy­
stosowania dalszych rat, aby ogólna suma w ża­
dnym raz ie 'n ie  została przez to powiększona. 
Obligacje niemieckie m ają formę 5 proc. bonów 
i będą następnie przez rząd niemiecki wykupio­
ne. Warunki wykupu przewiduje się dogodne, 
przyczem przewidziany jest termin 32 letni. Bo­
ny te będą. dwuserjowe.

W każdym razie jest koniecznem aby nało­
żone z tytułu odszkodowań dostawy koksu dla 
Frahcji i węgla dla Włoch oraz dostawy sub­
stancji' barwnikowych były w dalszym ciągu u- 
skuteczniane i podczas pierwszych 4-ch lat choć 
ewentualnie w' rozmiarach nieco mniejszych. 
Bardziej dokładne ustalenie tych ilości może być 
dokonane dopiero w drodze rokowań. Powyższy 
plar. reoaracyjny miałby być zaproponowany 
Niemcom pod następującymi warunkami:

1). Że przedsięwzięłyby one akcję zmierza­
jącą do stabilizacji marki niemieckiej oraz że 
przywróciłyby one równowagę swego budżetu 
w okresie czasu, który mógłby być n. p. ozna­
czony na 6 miesięcy dla stabilizacji marki zaś 
na dwa lata dla przeprowadzenia reformy bu­
dżetowej.

~) Niemcy zgodziłyby się na finansową kon­
trolę co do punktualnego wykonania wymienionych 
w punkcie merwszym reform.

3) Jeże!; Niemcy” nie wykonały zlecenia Rady 
7;,! wsprawie równowagi' budże o-

rytoriirm niemieckiego leżącego po za strefą obe 
cnej okupacji.

C ; się tyczy długów sojuszniczych, to projekt' zadłużenia każdtgo 
angielski zawiera następu jące  propozycje (z ząstrze-1 "

żeniem, że powy* wymienione propozycje doty­
czące odszkodowań zostaną przyjęte i że zanie­
chane będą wszelkie innego rodzaju propozycje co 
do zastawów i gwarancji oraz propozycje stoso­
wania sankcji karnych z wyjątkiem tych, jakie 
przewiduje projek, angielski):

1) Depozyt^ w złocie znajdujące się obecnie 
w angielskim banku jako zabezpieczenie długów 
międzysojuszniczych mają być użyte na zmniejsze­
nie tych długów.

2) Pierwsza serja bonów niemiecki* h, jaką ma 
otrzymać Francja z tytułu wojennego długu Belgji 
oraz 1 i pół rrrljarda marek w złocie z tej pierw­
szej serji i v, które mają otrzymać, Włochy, 
jako ich ud/. ał w odszkodowaniu, mają być prze­
kazane wielkiej Brytanji.

3) Miałoby nastąpić wzajemne wyrównanie dłu­
gów, jakie wynikły mięczy sprzymierzonymi w 
drodze wypłacenia zaliczek na pvnrzeby prowadze­
nia wojny, to znaczy mdlyby być całkowicie stcie- 
ślone wszelkie kontrządania pod warunkiem, że 
dłużnicy przekazaliby swoje udziały w drugiej se­
rii bonów niemieckich do wspólnego funduszu dla 
jego podziału między państwa zadłużone wobec

• Stanów Zjednoczonych, a to proporcjonalnie do 
z nich.

Poraf 1**8 Bimr lw 'a.
RADA M l .  ZATWIERDZIŁA PROJEKT POIN- 

CAREGO.
Paryż. (Pat.) Rada mins.rów pod przewodni- 

ctwein Milleranaa zaaprobowała jednomyślnie pro­
gram Pr.incarego dotyczący odszkodowań i dłu­
gów międzysojuszniczych.

PROPOZYCJE ANGIELSKIE ODRZUCONE.
Londyn. (PaV Jak podaje „Daily Mad" z 

Paryża, -ząd francuski nie godzi się, by propozy­
cje angielskie były wzięte za pods awę rokowań. 
Sytuacja jest poważna. Delegaci zastanawiali się, 
czy plan francuski z pewnemi zmianami mógłby 
być przyjęty przez rząd angielski.

Pertinax pisze w „Echo de Paris", że plan

angielski ,est dla Francji nie do przyjęcia. Poinc re 
zażąda na dzisiejszem posiedzeniu konferencji, aby 
plan francuski był wzięty za podstawę narad. Je 
żeli wniosek ten przejdzie — wywodzi dalej dzien­
nik — jest wątpliwem, czy konferencja będzie dale; 
obradowała. Włochy i Belgja poprą prawdopo­
dobnie wniosek francuski.

WŁOCHY ODRZUCAJĄ PROJEKT ANGIELSKI.
Rzym. (PAT.) Pisma odrzucają jednomyślnie 

projekt angielski szczególnie z tego powodu, że 
żada ou anulowania depozytów włoskich w ban 
kach angielskich w wysokość, pół miljarda li­
rów w złocie, oraz grozi pokrzywdzeniem Włoch 
przy rozdziale reparacji.

Wojna celna rosyjsko-estońska.
Rewel. (AW.) Komisarz dla handlu wewnę- skiemi do Rady komisarzy w sprawie powię- 

trźnego Rosji sow. postanowił zawiesić wszelkie i kszenia taryf na wszystkie towary wysyłane do 
stosunki handlowe; z Estonja i wystąpić z wnio '  dsiorji oraz przysyłane stamtąd o 50 procent.

Rewolucja w armjl włoskiej.
GWARDJA KRÓLEWSKA ZBUNTOWAŁA Sit;.

‘Wledfi. ( P a N .  Fr. Presse donosi z 'T. 
rynu, żc wybuclu tam bunt gwardji królewskiej, 
któr* został jednakże przez karabinierów stłumiony 
Pojmano 1200 gwardzistów. W s.arciu było 4 za­
bitych, 15 rannych. Drugi bunt, który usiłowano

czem byli zabici i ranni. Cała gward:a w Turynie 
została rozbrojona. Również w Neapolu prz>szło 
do buntu, kió^y +akze został stłumiony

Paryż.
BIJNT
(Pa1.'

wzniecić wieczorem, został także stłumiony, przy-j bunt w Pizie,

ROZSZERZA SIĘ.
Również stłumiono 

Parmie i Genui.
podobny

mobilizacja m Turcji.
Londyn. 7 ’ahl Dzienniki donoszą ze Smyr-jarmji tureckiej. Lada chwila oczekiwane jest po­

ny (o ogłoszeniu mobilizacji czterech roczników j wołanie poc’ bror dwóch nastęonych roczników1.

nadzorczej -zy tb
wej czy tez wyfconanfa na nowo ustalonych zobo­
wiązań. w tak m razie musiałyby się one pocł'ać 
wszelkim środkom, "ak'ehy został] jednomyślnie 
zadecydowane przez mocarstwa sojusznicze, n'e 
wyłącza ąc pi ymusovzego zas ścwestrow.'nla docho­
dów niemieckich a nawet okupacji wojskowej te-

Ze spraw polskich.
Min. skarbu Jastrzębski otrzyma)

' dymisję.
KIEROWNIKIEM MIN. SKARBU — P. MAR­

KOWSKI.
Warszawa. (PAT.) Prezydent Rzpltej przy­

chylił się do prośby Z. Jastrzębskiego i zwolrrł 
go z urzędu m inistra skarbu. Kierownikiem, mi­
nisterstw a skarbu zamianowany został podse­
kretarz stanu Bolesław Markowski

 +14---
SEJM NIE CHCE KOŃCZYC FERJI ŚWIĄTE­

CZNYCH.
Warszawa. (AW.) W dzisiejszych obraaach 

komisji regulaminowej Senatu nad ostatecznem

wykończeniem projektu regulaminowego poruszo­
no myśl zwołania Senatu na 10. b. m. w celu za­
twierdzenia projektu regulaminowego. Większość 
jednakowoż senatorów i posłów przypuszcza, 
że marszałkowie otworzą sesję poświąteczną sej­
mu i senatu dopiero 16. bm.

PRYWATNE PRAWO DZIELNICOWE.
Warszawa (A W.) Ministerstwo sprawiedli­

wości kończy obecnie opracowywanie prywatne­
go prawa dzielnicowego, któreby uregulowało 
stosunk, prawno-prywatne między b. dzielnica­
mi Polski, gdyż dotychczasowe przepisy Drawa 
prywatnegr w różnych dzielnicach różnią się zna­
cznie i wymagają uiednostajmenra.
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PROJEKTY NOWYCH USTAW.
Warszawa. (A W. Do laski in^rszatkowsid'*’ 

wpłynęło i bzy projek y usi&w* opracowanych przez 
rząa: 1) ministerstwa przemysłu i handlu w spła­
wie udzielenia gwarancji skarbowi państwa do su­
my 5U0 miljonów na ulgową pożyczkę dia reemi­
grantów z Niemiec, drobnych przemysłowców i rze­
mieślników, oraz dla ich organizacji. 2) Mfrtg 
Przemysłu i Handlu w sprawie zakupienia prze ?. 
rząd ropy bruttowej. 3) Sprawiedliwości i ochro­
nie godeł Rzpltej. • '.TJT3■

USTAWA PRASOWA.
Warszawa. (Pat.) „Przegląd Wieczorny" do­

wiaduje się, że w wydziale prasowym min. spraw 
wzwn. zaczną się niebawem prace nad piojektem 
noweli do ustawy prasowej, opierającej się na art- 
105 konstytucji. W związku z powyzszem będą 
zwołane specjalne konferencje międzyministerialne 
z udziałem przedstawicieli organizacji dz fcnnikar- 
sSich i specjalistów w ceru ustalenia zasad, na któ­
rych winno się oprzeć połsk<e ustawodawstwo 
prasowe. *

NASTĘPCA GEN. HACKINGA
Warszawa. (AW.) „Kurjer Poiski ‘ donosi, 

że na stanowisko komisarza Ligi Narodów w 
Gdańsku wysuwają kandydaturę Mac Donella, b. 
urzędnika angielskiego W Egipcie.

— —

POSELSTWO GRECKIE W POLSCE.
Warszawa. (AW.' Na stanowisko posła przy 

rządzie polskim upatrzony jest m inister Datńs. 
Świadczy to, że mimo redukcji greckich placó­
wek zagranicznych poselstwo greckie w W ar­
szawie uznano za konieczne.

*4  +■«-

SĄD POZNAŃSKI POZYWA P. WITOSA.
Warszawa. (AW) „Gazeta W arszawska" do­

nosi, że sąd powiatowy w Poznaniu zwrócił się 
do Sejmu o Wydanie sądom posła Witosa Spra­
wę przekazano Komisji regulaminowej Sejmu. 

 ♦■+--
P. NOWACZYŃSKI NARESZCIE 1STAN.E PRZED 

SĄDEM.
1 Warszawa. (PAT.) Komisarz rządu na m. 
Warszaw^, zarządził konfiskatę Nr. 1-go czaso­
pisma Myśl Narodowa" z 6. b m. za artykuł 
p. Adolfa Nowaczyńskiego P- 1- „Testament", z 
równoczesnem zawieszeniem czasopisma i po­
ciągnięciem do odpowiedzialności sądowej auto­
ra powyższego artykułu oraz redaktora „Myśli 
Narodowej".

— —

KANADA ZBIERA UCHODŹCÓW.
Warszawa. (AW.) „Kurjer Polski" donosi za 

dziennikami angieisk.ini, że rząd kanadyjski w 
najbliżsJpfi czasie zamierza utworzą1 ć biura wer­
bunkowe dla uchodźców między innymi w Warsza­
wie i Lwowie.

Rok zamaciniw.
(s) Rok 1922 wyznaczył drogę swą krwa 

weini krzyżami zamordowanych, w  Polsce prócz 
sinulnego, a powszechnie znanego atentatu 
z / 16. XII. — przypominamy — padł z ręki 
mordercy red. „Kurjera PtizrtU Dr. Roi. Mar* 
chlewski. Prawdopodobnie zamach był ukarto- 
yrany przez stery niemieckie nacjonalistyczne. 
Zagranicą też licznych dokonano zam achów : 
ofiarą p ad li: z rąk monarchistów resyjskieb Na- 
bokow (28. III.), pruski h Rathenau (28. VII.) — 
iprórz kilku nieudałych zamachów, m. L na 
wodza S. D. Scheidemdnna W Anglji zamordo­
wali sinnfeiniśc! m arszałka W ilsona (26. V I) 

it „Dail Eirtaniiu* Art. Griffita, kiory zmarł o 
nuty  zapewne, gdyż był za unją personalną 
< W. Brylanją, pozatem też kilka zamachów nie 
udało się np. na Collinsa. Jak  widzimy, SZrł 
nacjonal.styczny i obskurantystyczna reakcja nie 
mogąc inaczej opanować Europy, skrytobójstwa­
mi domaga się praw dla siebie,

.--------------------- —l
t

l

K r o n i K a .
KALENDARZYK.

Dziś rzym. kat. Tytusa bisk.; gr. kat. Anastazji. Ju­
tro rz. kat. Telesiora b.; gr. kat. 10 Muczen. w Kreti. — 
W schód słońca 7‘23, zaclióu 3 36.
TEATR WIELKI.

Czwartek „To co najważniejsze".
Piijten o 3 pop. „Eetletm* [przedstawienie dla z; ng: 

lwowskiej) — wieczór „Coppelia*.
Sobota o g 3 30 pop. „Betleen — wioczór ,To co 

tiąiważi.iejsze*.
Niedziela o 330 popol „Betlem* — wieczór ,Loacn- 

grin*.
Poniedziałek „Coppelia*.

TE A IR  MAŁY.
Gswartek i  piąteK „Jastrząb".
Sobota o 3-30 popoł. „Sublokatorka* — wieczór „Ja­

strząb11.
Niedziela o g. 3-30 popol. „Sublokatorka* — wieczór 

„Roztwór prot. Pytla*.
, Poniedziałek „Jastrząb*.

TEATR NOWCŚCI. \
Czwartek „Słomiana wuówka*.
Piątek „Japonka*.
Sobota o 3-30 pop. „Baj idera* — wieczór „Japcnks *.
Niedziela o 3 30 pop. „Słomiana wdówka' — wieczór 

„Bajadera“.
Penieuziałek „Słomiana wdówka*.

We Łwłunld,
— Obchód. Z okazji czteroletniej rocznicy 

chrztu bojowego urządza, 19 p. p. odsieczy Lwo­
wa w dniu 5. hm. uroczyste nabożeństwo w ko­
ściele O. O. Jezuitów o g. 9 -tej oraz uroczysty 
poranek w sali Sokoła-Macierzy o g. 12-tej.

— Prezydent miasta Józef Neumatiti zanie­
mógł obłożnie, zastępuje go wiceprezydent dr. 
Leonard Stahl

— Wanda Siernaszkuwa, znakomita artyst­
ka, serdecznymi węzłami z świetną tradycją te ­
atru  lwowskiego związana, bav.i we Lwowie. 
Siemaszkowa w latach ostatnicn występowała 
w Warszawie, przez lwa lata kierowała teatrem 
w Bydgoszczy, wprowadzając tam wielki reper­
tuar i rozwijając przykładem i kierownictwem 
powierzone swej pieczy taienty aktorskie. Osta­
tnio przez dwa miesiące w nap.nakomiłszych 
swych rolach występowała we W ilnie, a w ysy­
py jej zdobyły ogromna powodzenie. Spodzie­
wamy się, że kierownictwo, korzystając z pobytu 
Siemaszkowej we Lwow.e, da nam nu ność 
powitania jej na deskach naszej sceny, a publi­
czności i teatrowi pozwoli odetchnąć powietrzem 
wielkiej sztuki i wielki ] gry.

— Bursa im. T. Kościuszki. W  niedzielę 7. 
bm. odbędzie Się W alne zgrom. T-wa Pomocy 
Naukowej, które utrzymuje w domu własnym 
pr/y  ul. Dwernickiego bursę dra niezamożnej 
młodzieży szkół średnich. Z ogłoszonego dru­
kiem sprawozdania za rok szkolny ?92 l—22 
wyjmujemy następujące d a ty : końcowa cyfra 
w obrocie 10,043 012 tup., utrzymanie bursy 
8 494.4U8 tnp., d ary : subwencje 85U.905 mp 
Uczniów byio 68, z tych dwóch zdało maturę, 
61 przeszło do klas wyższych. Koszt utrzymania 
jednego ucznia dziennie wynosił 3} 2 mp., ży­
wienia 2 i l  mp., Kierownikiem bursy był prof. 
W ł. Szujski prezesem T-wh prof. Kunstman, 
wydział złożony z najwybitniejszych osób g łó­
wnie ze Sfer pedagogicznych.

Bursa, prowadzona wzorowo, ale w w arun­
kach ogromnie trudnych zasługuje na baczniej­
szą uwagę społeczeństwa i rządu a przedswsżyst- 
kiem inśtytucyj finansowych.

— Posiedzenie Rady miej. odbędzie się wu 
czwartek o g. 0 wieczór w °ali posiedzeń Rady. 
Na porządku dzienhyin między innemL: Zam­
knięcie rachunkowe teatrów m. na sezon 1921 — 
1922. (Dalszy ciąg dyskusji). Zamknięcie rachun­
kowe M. K. O. za r. 1921. Sprawa opracowania 
planów regulacyjnych miasta. Regulamin obrad 
Rady m. (dyskusja ogólnal.

... — Zjazdy żydowskie. W e Lwowie odbył się 
zjazd „Chałuców" (kandydatów na wyjazd do 
państwa Izrael.) ze Wseh. Małopolsni, na którym 
omawiano sprawę wyszkolenia rzemieślników 
i rolników żydowskich dla przyszłej pracy w P a­
lestynie.

Równocześnie rozpoczęła się konferencja k ra ­
jowa ortodoksyjnej organizacji polil. „Mizraehi*, 
w której wzięło udział około 100 delegatów /. 56 
m iast ż W schodniej Małopolski. Na zjezdzie prze­
m awiali między innym i posłowie dr Schreiber

i dr. Reich. Na niedzielę 7. b, m. zwołano do 
Lwowa posiedzenie rady partyjnej egzekutywy 
sycnistycznej Wsch. Małopolski, na którem oma­
wiany będzie sposób współpracy egzekutywy 
syonistycznej i posłów syouistycznych (m)

— Kurs radjoteiegrafji i ielefonji. Rozwój 
Rzeczypospolitej Polskiej zdążać musi po liuji 
rozwoju technicznego zachodu

Jedną z wielu sptaw w tuj dziedzinie jest 
potężne tętno piacy n a  polu fbdjotechniki t. j. 
raajotelefonji i radjoteiegrafji, z całym szeregiem 
niezmiernie doniosłych i użytecznych zastoso 
wań praktycznych, nie tylko dla spraw wojny, 
ale i dia spraw pokoju.

W tej dziedzinie czeka nas obecnie owocna 
praca z tą  nadzieją, iż na polu tym  zabłyśnie 
z czasein i nazwisko wynalazców polskich obok 
rozgłośnych francuskie!, włoskich, angielskich 
i niemieckich.

Dla przygotowania i wyszkolenia w zakre­
sie radjotechniki urządza Instutut technologicz­
ny Iżby handlowej i przemysłowej we Lwowie 
kurs radjoteiegrafji i radjoielefonji teoretyczny 
i praktyczny, który trwaó będzie 2 do i  miesię- 
cu. Prowadzić go będzie prof. u ż  Df. Malarski 
z odDowiedniem gronem sił fachowych a roz­
pocznie się w połowie stycznia b. r. w Insty tu­
cie (Ul. bourlaids 5. II. p.) Program i warunki 
przyjęci? n« kurs oraz bliższe szczegóły podaje 
kierownik Instytutu w godzinach tnię łzy 1—2 
w  południe. Dla interesowanych poza Lwowem 
pisemnie. Ilość uczestników ograniczona. Kwa­
lifikacje do przyjęcia m inim alnie 4 klasy szkoły 
średniej

— (a) Szczęśliwy miesiąc dla palaczy. Wy-
jątkouło w bieżącym miesiącu lnie nastąp-ła ża­
dna podwyżka wyrobów tytoniowych. Być może 
że zbliżająca się konferencja b. ministrów skar­
bu naszego, przyniesie tak błogie sautki, że nie1 
nastąpią już żaone podwyżk’ tytoniowe, kolejo­
we, pocztowe ńp.

— (a) Nowa kadencja przysięgłych rozpoczyna 
się dopiero 22 bm. rozprawą o rabuntk. Na ła­
wie oskarżonych zasiądzie Jakób Jacków. Następ­
nie oskarżeni będą" dnia 23 Leon Peszyński o 
zbrodnie nadużycia władzy urzędowej. Dnia 24- -27 
Piotr Soroka i tow. o mord es iwo. Dnia 24 i 30 
Józer Onyszkiewicz i tow. ti morderstw e . Dn. 31 
styezn. Jan Szczyrek o obrazę czei_ Dn. i lutego 
W lod. Semen o podpalenie. Dnia 3 "Ludwik Szab 
i tow. o rabunek> Dn 5 it*j Piotr Panas i tow.
0 morderstwo. Dnia 7 lutego Onyśko Pohoryiak
1 tow. o rabunek.

— (t) Napad na Zamars+ynowie. Marja Szaine 
lat 32 licząca, rzeźnicka idąc wczoraj przez Zamar- 
stynów, została napadnięta przez jakiegoś bandytę 
Który zażądał od" me' pieniędzy! Gdy napadnięta 
nie chciała, uczynić zadość jego żądaniu, Bandyia 
pchnął ją nożem w pierś i uciekł. Po opa;rżeniu 
rany przez Pogotowie rat. pozostawiono ją opiece 
domowej.

— (t) Bestialski czyn smużące'. Onegdaj donie­
śliśmy o czyn te pewnej niewiasty, która niszcząc
Lwów, i oblała mu kwasem azotowym tWarz. -
męża r ^Sooitanlća. WczoTa)1 zń5w zdarzył się po­
dobny wypadek. Oto 24 letnia Helena Szafarz,
służąca u Pawła Pohorylesn zam. przy ul, Loniira
trów 1. 10 napadła wczoraj na przechodzącego u1. 
Bronisława Pnomcnika, szereg, kom", sztab. DO!’ .' 
Lwów, i oblała mu kwósem tlzotowem twarz. 
Żrący kwas, oprócz popa rżenia skóry, spowodował 
pęknięcie rogówki i wypłynłęo-e oka. Sprowadzona 
na inspekcję poi., S zafa*  zeznała, że czynu te ;o 
dopuściła się z zemśty. Za co jednak tak r..e- 
ludzko się zemściła, narazić niewiadomo.

Z  całej Polski.
— Wyrok w procesie Ellgjnsza Niewiadom­

skiego stanie się prawomocnym 24 bm., a 15 
bm. sąd okręgowy przedłoży go ministrowi spra­
wiedliwości Makowskiemu, który przeustawi wy­
rok prezydentowi W o jc iech o w sk iem u ,

— (ti Aresztowi nie b; ud^ty. W nocy na 11 
września ubr napadła szajka złożona z czterech 
uzbrojonych bandytów w Leżajsku, na dom An­
drzeja Piotrowskiego zrabowała mu biżuterję 
wart. 167000 marek, 16 dolarow, 19 srebrnych 
komnówek; większą ilość garderoby i bielizny, 
Pb dokonanym rabunku bandyci zbieg . W jakiś 
czas późnie, udało się policii ich schwytać, jedna­
ko/ jednemu z nich Jozerowf Popowiczów udam 
się zbiedz.
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f- Kazimierz Ligoa poeta zmarł w Kato- Shacklefona. Uczeni kanadyjscy zapewniają, że ) trzym ała Sie ich niszćżaca. i tworzącą siła: nie
wicach,

— Pożar okrętu w porcie gdańskim. Wczo­
raj wieczorem o g. 8 wybuchł pożar na pokła­
dzie parowca niemieckiego Fi.esland, znajdują­
cego się w porcie gdańskim. Pożar spowodował 
wielkie szkody. Podczas akcji • ratunkowej zna­
leziono zwłoki meznanego człowieka. (Pat.).

Z e  s w i a r a .
— (B) Ilość keblei na uniwersytetach nie­

mieckich. W ostatniem półroczu ilość kobiet na 
uniwersytetach prusnick wynosiła 4.555, czyL 
około 10 proc. ogółu słuchaczy. Specjalną 
frekwencją słuchaczek cieszą się głównie wy­
działy filozoficzny i filologiczny, po części 
m dycyna, ekonomja i prawo. Iiość zaimatry- 
knlowanyoh słuchaczy w Niemczech wynosi 
85.422, w tern 8185 kobiet. Największą ilość 
łfuchaczek posiada Berlin. Prawie po owa stu­
dentek pochodzi ze sfer wyrższyi.L, przeważnie 
uniwersyteckich, pouczas gdy płeć bizydką 
rekrutuje się przeważnie ze sfer średnich i" niż­
szych. W  Dorównaniu z r. 1913 ilość słuchaczy 
wogóte wzrosła o 100 proc. Czesne od l sty­
cznia br. wynosi rouznie 4000 Mk. nipm.

— (B) Ludność Berlina doszła w oatatmen 
miesiącach do 4.200.000 mieszkańców. W  len 
sposób Berlin wszedł d« rzędu najludniejszych 
miast świata.

— Berlin baz nabiału i pieczywa. Strejk 
handlarzy. Który wybuchł w halach targowych 
berlińskich, rozszerzył się na prowincję. Zastrej- 
kowali również handlarze zaopatrujący Berlin 
w masło i produkty mleczarskie.

— (i) Nowy fetysz na r. 1923. Zapewniają 
wróżbiarze wielkich stolic światowych, że w r. 
1023 nie będą m iały siły cudownej obdarzania 
szczęściem tradycyjny słoń i świnka lub cyfra 
53 Jedynym fetyszem będzie m iniaturowy k lu­
czyk złoty lub platynowy, noszony jako brelok 
przy łańcuszku lub branzoletce. Ten .klucz 
szczęścia' otwierać będzie wszelkie Sezamy do­
czesnych skarbów i o ‘lalowe pałace snów.

— Bezrobocie w Austrii wzrasla w zastrasza­
jący sposób. (Pat.)

— Przejazd z Belgji do Francji Na przejazd 
przez Beigję do Francji wymaganą będzie po­
cząwszy od pierwszego stycznia wiza belgijska.

- -  (B) Góra Karmel miastem ogrodów.
Pewne towarzystwo angielskie wypracowal i pro- 
ekt zabudowania góry Karmel w Palestynie 

i sprzedaje już działki po 15—100 funtów szt. 
za 1 m 2. Z gory tej roztacza się wspaniały 
widok na morze śródziemne. Ofertę tę polecamy 
naszym sjonistom, dia których kilkaset funtów 
będzie bagatelką, a uwolni ich od pisania 
długich odezw i niepo1rzeL>nyeh protestów.

— (B) Największą grotę na świecie odkryto 
niedawno w Alpach w okolicy Saizbużg Dłu­
gość zb danych hal i korytarzy wynosi 25 km. 
(bo ta  jest przewiewna, tzn. ma wyjście, kiórego 
jeszcze nie znaleziono. Cała powierzchnią groty 
pokrytą jest lodem. Na zwiedzenie jej mogą 
sobie pozwolić tylko najwytrawniejsi alpiniści. 
Widoki mają być tam przecudne.

— (i) Reklama na grobach. W Ameryce re 
klama nie szanuje nawet grobowców. Zapewnia 
,ią nas pisma zagraniczne, że w stanie Ohio 
czytać można następujące napisy na pomnikach 
cm entarnych: „Tu leży E duh Mary Brooking. 
Miała lat 92 gdy oddała duszę Panu . . .  lecz 
oblicze jej zachowało wygląd młodzieńczy gdyż 
używała przez swe życie krem u piękności m ar­
ki X**. . ,

„Tu leży Edw ard Robertson, dobroczyńca 
udzkfśei, który wynalazł stylograf Z ** ... do 

nabycia w każdym dobrym składzie papieru i 
przybo-ów do pisania**.

„Tu leży Joe Berthoid, który w 32 roku 
życia zasrzJił się pistoletem automatycznym 
¥**• - . najlepszą i najdokładniejszą ze znanych 
broni **

— (i) Biegun północny łagoonieje. Konsul 
amerykański w Bergen zapewnia nas że Ocean 
Lodowaty płn ogrzewa się. Góry lodowe zmniej- 
S2Bją się widocznie, foki znikają uchodząc da 
'ej na północ na zimniejsze wody. Zgadza się

wiadomość ze spostrzeżeniami kap. Scotta i

nadejdzie, jak w psalmach, czas gdy jeziora Ka­
nadyjskie zamienią się w uprawne poła.

2 s b f a u i i ,  d d itk ytjf I w id o w is k u .
—• Posiedzenie C*ło sików Zarządu Głównego 

Polskiego T-wS „Dzieci rra Wieś* odbędzie się 
dnia 5-go hm. o g. 11 i pół przed południem 
przy ul. 3-go Maja 16.

— W Ber,, sławi u i Drohobyczu. Jan  Param  
dewski wygłosi w niedzielę 7 bm. odczyt, p. t. 
„Rzym czarodziejski". Na tle Rzymu Cezarów 
przedstaw? korowód dziwnych postaci, prowa 
dząc siuchacr.y do ich pracowni i zaznajamia­
jąc ich z praktykam i starożytnych czarnoksię­
żników. Odczyt ten obudził wielkie załn- 
terosow aaie.

— „SflkóKMacierz** urządza wspólny Opła 
tek w sobotę w dzień Trzech Króli 1 dla swych 
członków i ich rodzin. Lista otwarta dc piątku

— Zebranie pnedstawicieU Związków pra­
cowników pa Piw. nie odbędzie się w dniu 4, 
om., gdyż w tym właśnie dniu ma się odbyć 
w Prezydjom Rady Ministrów konferencja 
przedstawicielami związków w sprawić projektu 
ustawy uposażeniowej, na którą powolaoe Pre 
zyd.um wysyła deiegatów.

Zebranie powyższe odbędzie się po powro­
cie delegacji z Warszawy. Termin zebrania po­
da się dodatkowo.

zd,.,iały skreślić legendy, której dał życie bie­
dny, w pokorze i ubóstwie ducha piszący na­
uczyciel. J. t

„EUNEROL** najłatwiej i najtaniej zastępuje
smalec, 1065

P ry  w a in a  szkoła pow szechna im. H. Jo r- 
ds»iia (ul. św. Mikołaja 16) przyjmywać będzie 
wpisy do 4 klas, w dn od 20—30. b m .n a lig ie  
półrocze. Godziny urzędowe od 1 do 2. 30óo

? m i  szkło  pow iększająca .
IDEALIZUJĄCA HISTORIA.

Najjaśniejszy Pan raczył się zbudzić o 3 po­
południu z nieznoŚDyym  boieiń głowy i lozma 
iłem: nłedoinaganiami po wczorajszej pijatyce 
i fcirbantce. Cisnął bulem w kamerdynera, Któ­
ry go o!ludzik Oczekującym audjencji dygnita­
rzom kazał się wynieść. Napiwszy sic dia po­
prawienia zdrowia i wykłóciwszy się z zoną, 
która robiła mu wymówKi, kazał sprowadzić 
zwykłą dorożkę i odjechał. Tyle go tego dma 
i tej nocy widziano w zamku.

*
T ego  samego dnia majłojalniejszy obywatel 

państwa, nauczyciel lu Iowy w odległej wsi, 
kończył dzieło o „Najmiłośeiwiej panującej 
uain dynaśtji. P is a ł: Panujący nam obecnis — 
oby jak najdłużej — Najmilcśeiwszy Monarcha jest 
świetlanym wzorem wszelkich cnót, zuobiących 
ojca rodziny, najwyższego mężu stanu i władcę. 
Prowadzi żywot równie spa-tański jak najuboż­
szy z jego poddanych, a pracuje nieporównanie 
więcej od niego.

Latem wstaje o 4 rano, zimą o pół 5. Spo­
żywa pół szklanki sianej herbaty i ćwierć b,- 
szkopta, Do godziny siódmej przeglą la pocztę, 
pisma i najpilniejsze akty, a już o 7 zjawiają 
się najwyżsi dostojnicy cywilni i wojskowi, 
z którymi omawia powierzone im sprawy, 
wprowadzając ich w zdziwienie wyczerpującą 
znajomością przedmiotu i szybkością orjenta- 
cji i decyzji. Od 11 do 3 jest na usług, wszyst­
kich, którzy oczekują od niego rady i pomocy. 
Najbiedniejsza wdowa, robotnik czy rolnik od­
chodzą od niego, pokrzepieni na duchu i wspar­
ci szczodrobliwą jego dłonią. Obiad, który spo­
żywa W' gionie kochającej go i kochanej a&de- 
wszystko rod zin y , składa się z pół filiżanki bu- 
ljonu, udka młodego kurczęcia i szklanki wody 
mineralnej. Przechadza się następnie chwilę po 
parku zamkowym, by ju$ c 4 , . .

*
Nic tedy dziwnego, że lud chował się w 

czci dla swego mor archy, a dwurzani uśmie­
chali się — i pisywali pamiętniki. — Aż przy-

A n k i e t a  t e a t r a l n a .
Teatry lwowskie przechodzą kryzys, Wyrażający 

się w niezwykle słabej frękwencji publiczności, t  
— cc za tem idzie — w rosnącym wciąż deficycie 
budżetu teatralnego. Ten stan rzeczy, nader gro­
źny dla przyszłości teatrów lwowskich,, spowo­
dował Wydział Zawodowego Związku Literatów 
Polskich do urządzenia ankiety, tym razem nie 
wśród sfer artystycznych i literackich, lecz wśród1 
sartiej publiczności, tej, która dc teatru uczęszcza, 
a raczej uczęszczać winna. Ankieta ma za zadanie 
zebrać opinje wszystkich miłośników teatru, ażeby 
na podstawie OLr/ymanego w ten sposób materjału 
stworzyć autentyczny obraz opinji ogólnej o sianie 
teatrów iWowskich f przyczynie 'ich finansowego 
niedoboru.

Tymi wynikami anloety Wydział Zawodowego 
Związku Literatów rr.a zamiar podzielić się następ­
nie z publicznością na jednym z wieczorów dy­
skusyjnych.

W tym celu zwracamy się do PT. z następu­
jącym pytaniem, najogólhiejSzcrn i dającem moż­
ność wypowiedzenia uwag o wszelkich istotnych 
zagadnieniach, związanych z byłem, i poziomem 
artystycznym teatrów lwowskich:

Czemu Szan. Pan(I) przypisuje uderzająco sła­
bą frekwencję na przedstawieniach teatrów lwow­
skich, a w szczególności dramatu i opery?

Odpowiedzi możliwie wyczerpujące uprasza się 
nadsyłać do Sekretarjatu Zawodowego Związku Li­
teratów Polskich we Lwowie ul. Ossolińskich 11, 
III-piętro — do dnia 20 bm.

Kongres komunistydliy 
u św. Jura frtetf sadem.

3i DZIEŃ RCZPF.AWY.
(a) Wczoraj w południe prok. dr. G i i r t ł e r  

zakończył przemówienie, które zajęło okoIo 10 
godzin. Omówił role każdego z oskarżonych, a 
w końcu wyraził zadowolenie, że spełnił obo­
wiązek, który nań nałożono, a  spernir go tak 
jak każdy uczciwy obywatei polski spełnić po­
winien i apelował do sędziów, aby ten. Obowią­
zek wraa z nim podzielić chcieli M'vroku Wasze­
go — mówił prokur. — oozeKuią ci, co kochają 
gorąco Polskę i chcą ją ochronić od burzy i prze­
wrotów. Nie idzie o zemstę, me idzie o ciężką 
Karę, lecz o ochronę ustroiu, jaki sobie przez 
wieki całe zdobyliśmy. Czeka od was wyroku 
całe społeczeństwo, bo może wyrokiem tym po- 
położycie kres zbrodniczemu działaniu. Kara bę­
dzie wskazówką i przestrogą dla tycn wszyst­
kich, którzy chcieliby ipójść Ślepo za nasłam i pro­
wodyrów, siedzących tu, na ławie oskarżonych. 
Nie Cichowski, nie Królikowski, me Gros serowa 
i towarzysze są naszymi wrogami, naszym wro­
giem jest to, co oni głoszą, naszym (wrogiem jest 
ta trucizna, którą oni w sobie noszą.

Przew. r. L a i d l e r  udzielił, głosu obrońcy 
osk Królikowskiego, jednak obr. dr. L a n d a u  
domagał się, aby wpierw wygłaszali swą obronę 
oskarżeni. Gdy p-z.ewi.dnicrący zgodził się na 
to, prok. ar. G ii r  11 e r  oostavńł wniosek o zarzą­
dzenie na ten czas rozprawy tajnej. Zaznacza, 
że już na początku rozprawy oskarżeni użyli 
sali sądowej jako trybuny i wygłosili mowy a- 
gitacyme, które potem rozszerzane drukiem orzy- 
czynić się mogą do zaburzenia spokoju publi­
cznego Zachodz: podejrzenie, że obecnie sko­
rzystają też oskaizeni ze sposobności. Dlatego 
domaga się wykluczenia jawności.

Obrońcy dr. A k s e r  i dr. H a, n k i e w i ; z 
sprzeciwiają się wnioskowi prokuratora, jednak 
trybunał uchwala zarządzie rozprawę tajną. O- 

_ brońcy zgłaszają kolejno^*,mężów zaufania". Wy­
szły krwawe czasy, które zmiotły m onarchę j liczono kilkadziesiąt nazwisk osób, przeważnie 
z tronu, które wywyższyły dolinyf a góry zró-| wyznania mojżeszuwego, orar krewnych oskarżó- 
wnały z powierzchnią. Przed jednem jednak za- nyoh. Publiczność op.rózmła sale, pozostali tylko
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'.mężowie zaufania'1. Pierwszy wygłosił dłuższą, 
obronę osk. Królikowski. Rozprawę odroczono 
do czwartku. Wobec takiego stanu rzeczy roz­
prawa skończy się niezawodnie w połowie sty­
cznia

Warszawa ruszyła na 
Jichwiarstwo-

Do lichwiarzy żywnościowych zabierają się... 
w Warszawie. Jak stąm tąd donoszą w sądach 
warszawskich było wczoraj po kilkanaście 
spraw przeciw handlarzom  żywnościowym. We 
Lwowie rzeźnicy żądali onegdaj po 3500 mk. 
ca kilogram mięsa wołowego Lez kości.

Jak  zawiadamialiśmy w ubiegłą sobotę w 
biurze prezydenta m iasta p. Neumana odbyć 
się m iała konferencja w sprawie nowego cen­
nika m.ęsa, tłuszczu i wędlin, przedłożonego 
przez stowarzyszenie rzeźników i masarzy lwow­
skich m agistratowi tutejszemu. Na konferencję 
tę jednak rzeżnicy wcale nie przybyli. Nato­
miast przedłożyli magistratowi nowy cennik, 
który przedstawia się następująco (w nawiasie 
podajemy ceny dotychczasowe niższe o kilka­
dziesiąt procent):

M i ę s o  w o ł o w e  pierwszej jakości za 1 kg. 
2600 mk. (1800 mk.). mięso wołowe drugiej 
jakości przednie 2500 (1400/, mięso wołowe ko­
szerne 3500 (2200), c i e l ę c i n a  przednia 2100 
(1400), cielęcina tylna 2200 (1500), baranina 
2000 (1000), w i e p r z o w i n a  3500 (2500), 
słoninę 5500 (5000), s a d ł o  C500 (6000), s m a -  
1 e c biaiy 8000 (SoOO). Za mięso bez dokładki 
dolicza s i; do powyższych cen 20 prc.

W y r o b y  m a s a r s k i e :  szynka krajana 
za 1 kg. 6200 mk. (5000 mk.), polędwica i kar 
czek 6200 (5000), kiełbasa krajana, zając 5000 
(4000), kiełbasa siekana dc gotowania 4000 
(3250), kiełbasa pieczona 5000 (4000). paszteto­
wa 4200 (3400), wę o żonka gotowana 560!' 
(4500), wędzonka surowa 4700 (3800), salcesot 
3200 (2500), salami 4200 (3400), serwo lad ki 
4200 (3400), kiełbaski 5600 (4500), kabanosy 
5600 (45( 0), kiszki 1600 (130u).

Magistrat nie godzi się podobno na ceny 
powyższe, a szczególnie na  proponowane ceny 
mięsa wieprzowego.

Na krawędzi dnia
Dodatek bezczeltiościowy.

jakieś licho skorciło mię, by wstąpić do 
sklepu zabawkowego i zapytać się, wiele ko­
sztuje jeden śrtun i tekturo wo-staro-pluszowy 
niedźwiadek.

45.000 Mp. — odezwała się jakaś poważna 
dama.

— Tak jest, masz rację moja cudowna 
intuicjo. To jest dodatek\bezczeinc ściowy.

Teraz już wszystko w porządku. Dodatek 
bezczelnościowy 20.000, razem 45.000 Mp. za 
jednego niedźwiadka.

Pójdźcie do mnie wszyscy paskarze, niech 
was ucałuję, zaiste jesteście nieooenieni.

Nadesłane.
Izba Stow . rękodzieln iczych  u rząd za  w  sobo tę  
6. styczn ia  w  gm achu w łasnym  w ieczorek 
taneczny. Początek  o g. 10 w ieczoi im , o rk ie­
s tra  ś n i  eżkow a, b u fe t w łasny, s tr  ] w izytow y.

Z  ż y c i a  k r a j u . I
Jlastiój na wsi ruskiej. Symptomatyczna przy­
jaźń między ukr. księdzem Lesickim a księc. m 
Sapiehą. Z obszarniczych praktyk ordynata Czar­

kowskiego w Pi szczały ńcach
(Korespondencja własna).

Pogianicze, n. Zbruczem,
styczeń 1923.

Przed wojną byłbym kupił 10 prawdziwych
niedźwiedzi, a  dziś ty, biedny, źle kwiczący
n eoźwiadau, kosztujesz V« część pensji urzę­
dnika 7-mej nędzy. Kombinowałem Cułą n o c : 
tektura 5000 Mp., odpadki pluszowe 5000, ro­
bota 5000, oczy, igły, n n i  5uQi), światło, opał, 
podatek, ziewanie skiepicza-.ki 5000, razem
25.000 Mp.

— Skąd ja  wezmę jeszcze 20.000 Mp. — 
zawołałem zrozpaczony ?

— To jest bezczelność — odezwał się lito­
ściwie głos mojej drugiej jaźni.

Znane jest przysłowie : „Polak m ądry po
szkodzie", często jednak da się odnieść to 
tradycyjne powiedzenie również do Rusinów. 
W  powiatach pogranicznych, w szczególności 
zaś w Borszczowskim, chłopi ruscy, rozważając 
polityczny stan rzeczy w kraju, wyrażają żal, 
że do wyborów nie wysunęli większej liczby 
swoich kandydatów, którzyby bronili interesów 
ruskich w Warszawie.

Te budzące się coraz bardziej refleksje 
wśród mas ruskich nwydatniły się silnie pod­
czas ost~tniego wojskowego poboru, który im 
tutejszym terenie, nie tylko że nie wywołał 
najmniejszego oporu, ale nawet spotkał się 
z życzliwym przyjęciem. Toteż ze strony ojców 
poborowych s yszało się takie charakterystyczne 
uw agi: „Rząd powinien był j iż dawniej ogłosić 
asenterunek, bo chłopcy wyrośli jak  dęby, a nie 
mając nic do roboty, włóczyli się po wsiach

Rorjer ekonomiczny.
Lwów, 3. stycznia?

- f  Budowa polskie] floty handlowej. - Zawiazane 
zostało towarzystwo współdzielrze z ograniczoną 
odpowiedzialnością pod nazwą „S.oeznia" w Gdy­
ni. Spółka została zawiązana, celem remontowania 
mniejszych statków,.. oraz zorganizowania budowy 
statków' handlowych na wybrzeżu polskim  Nie­
daleko od budującego się portu w Gdyni towarzy­
stwo „Stocznia" wynajęło już odpowiedni teren. 
Sprawa ta jest bardzo ważną zc względu na polskie 
stosunki handlowe, gdyż dotychczas stocznia gdań­
ska nie miała konkurencji (AW.)

-j- Handel polsko-turecki. Ministerstwo Przemy­
ślu i hand!u rozesłało do stowarzyszeń kupieck ch 
informacje o handlu Polski z Turcją, zwraćając 
dówną uwagę na Konstantynopol, do którego 
'jeżdżą mnóstwo kupców z Azji Mniejszej, Persji i 
Kaukazu. (AW.)

- f  Izba handlowa pfilsko-Japańska. Poseł 'ja­
poński w Warszawie, Kawakami, oświadczył, że 
niebawem nastąpi' otwarcie Izby handlowej polsko- 
japońskiej. (AW.),

G l e m a

j nieznaczne. — Dolary 17700. — Berlin zakoń- 
! czyi kursem 2'50. —  Praga 557. potem 5 ' -  Wie- 
| deń 27 i 1/4. — Londyn 824C0. — Za marki ni m. 
p ’acono 2'52. — z ł franki fr.  1335.

Tendencja w akcjach nadal silnie zwyżkowa, 
w walutach ustalona. .Usposobienie bardzo s;L:e

' -F Giełda pieniężna. 'Dzieif dzisejszy przy­
niósł w dalszym ciągu silną zwyżkę ur pap’erach 
dywTdendowych, przy nSdzwyczainym ożywieniu. 
Chodorowskie zyskały 2700 purikzów i awansowały 
do 30.200. — Polska Nafta przejściowo 55)0, przy 
końcu 5300. — Ćmielów podrożał na 15500, ni ecó 
na 13500. — Ojkos droższy o 4250 punktów, 
przy końcu natomiast 35250. — Browary znacznie 
silniejsze, poszły w górę na 70000, przy braku 
podaży. — Kurs Parowozów wahał się między 
9200 a 10500. — Pth zyskały 400 punktów. — 
Rakszawa pod koniec 38300. — Pol. Bank Prze­
myśl. zakończ)'! 3100. — Ziemski Bank Kredyt. 
23000. — Bank Hipoteczny 2000. ^  Pow. Bank 
Kredyt. 750. ~- Waluty naogół ustalone. Obto'y

-f- Giełda zbożowa. Na Giełdzie transakcje 
w pszenicy po 70.000 loco 'Lwów, w 'żydie po 
r48000, Tf owsie 48500 loco lewów, w ‘kaszy jęcz­
mienne/ po 77.503 loco Lwów oraz w kapuście ki­
szonej po 43000 loco Lwów. Silny jpopyt za zbo­
żem rwardcm przy ‘dostatecznej podamy w życie 
natomiast bartizo Słabej w pszenicy cfobrej jako­
ści. Zy&y popyt za owsem — podaż niezupełnie 
wystarczająca zwłaszcza w lepszych gatunkach. — 
W słomie i sianie znaczne obroty poza Giełdą. 
Zapotrzebowanie lokalne dla ziemniaków przemy­
słowych na cele gorzelniane. — Tendencja zwyż­
kowa, utrzymana, usposobienie ożywione. — Na­
stępne zebranie Giełdy zbożowe; odbędzie się w 
piątek dnia 5 styczna 1923 o godź. 11-tej nrzedp

K ursa fek iay  lw ow skiej.
Ż =  żądają, T =  transakcje. Zresztą: plącą.’

A) Akc. Bank. 3
styczn, B) Ake. prżem. 3

styczn.

Akc. Związk. . T 1600 Gafota ex . . T 3600
Dyskont Lw. . — Górka . . . 27000
H mdl. Pozn. . 6500 Oikos . , . T 35250
Hipot. akc. . . T 2000 Parowozy . . T 10500
Hipot. zemel. . 420 Patrj •» . . . 5600
Małopolski . . 3000 Pezet . . . T 4200
Powszechny . T 75u Pocisk . . . 5800
Przemysłowy . 3100 Pol. Glob . . 825
Ziemski kred. T 2300 Pol. Nafta . . T 5500

Pol. Tow. Bud. 3600
B) Akc. przem. Pol. Tew. H. . T 2700
Browar Lwow. T 70000 Rakszawa . . T 38000
Chodorów , . T 30200 Siersza e l . . . T 3550
Karpaln T 5500 Gór. Siersza . i 9i 00
Ćmielów . . T 15500, Tepegc . . . T 22000
Portland z S, . — Zieleniewski . T 36000
Galic a . , . 1./00.0OO Żegluga poi. . 450

Kursa walut 
Knrjer 

Lwowski
Lwów — dnia 3 -tycznia 1922 Warszawa 

dnia 3 stycznia
Kraków 

dnia 2 I,
Zurych 

dnia 3 I.
B erlin 

dnia 3 I
Nr. 4- Gotówka Dewizy D c w i z "

100 Mk. poi. - 1 0 0 — - 1 0 0 - - 1 0 0 - 100 0-03 4050
1 funt ang. 815000- 825000 82000-8  000 82350-83180 82000—84000 24 54 34663 00
100 trs franc. 125000—130000 126000-131000 130300—132000 12250—13250 3850 55100-00
100 fr. szwąj. 333000—340000 336000-341000 336500-340000 33000-34000 10000 1428000
100 frc. belg. 112500 117500 115000-120100 119700-121000 11500—12250 3620 50000 70
100 K czesk. 52000-55000 53000-56000 55 ÔO—55300 5200—5500 16'20 226 93
100 K węg. 700 -7 5 0 700—750 —•— 650-750 — 21 299
100 K austr. 2 5 -2 7 2 5 -2 7 2500—2600 0024—00-26 —•0075 10-62
100 M niem. 220=270 210-260 235-246 2 00—2 50 0-07 100 —
1 Dolar im. 17400-18000 17400-18000 17660—17840 17000-18000 52874 7506-18
100 L ir wł. 87500-92500 88500-9.500 92100—9230C 8750—9250 2715 384-03

100 Lei rum. 10000- UOOO 10000-11000 — •— ioty-120 3 05 390-50
100guld.hol 690000-710000 690000—71000 6925-692,-' 7000-7300 20850 2992 00
100 K norw. P 33500-34000 —•— — 290 oO 140647
100 Kduńsk. — •— P 36500—37000 —* — — 110-10 183116
100 K szw. —.•- --* -- 143 00 2014 36

UWAGA: „P ‘ oznacza kursa poprzednie, ostatnio notowana.
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przyjazny 
a znanym 
Komity wa 
a nawet

i urządzali ludziom aw antury". Pobór więc 
odbył się w zupełnym porządku i bez użycia 
łrodaów  przymusowych.

Gdy wszakże zrozumienie lojalnego o d n o  
jzenia się do państwa uwidoćznia się coraz 
bardziej u ludu ruskiego, to prowodyrzy ukraiń ­
scy nie dają jeszcze za wyg aną. Do tego ro­
dzaju „polityków" zalicza się również u&r. ks. 
Lewicki w Bilczu Złotem W okresie graso 
wania band w naszej okolicy zjawi! się tu 
syn wspomuionego księdza Wasylko Lewicki, 
„stuójujący" w Berlinie. Ceł jego przyjazdu nie 
był znany, wiadomem jest tylko, że wkrótce 
W asylko Lewicki znikł, zabrawszy z soną m łod­
szego brata Mirona. Rewizja policyjna prze­
prowadzona u ks. Lewickiego i poszukiwania 
za zbiegłymi pozostały bezskuteczne. Natomiast 
aresztowany był w związku z zamordowaniem 
śp. Berezowskiego ks. Dmyterko z okolicznej 
wsi Myszków. lak wiemy, sąd uwolnił ks 
Ornyterkę od winy. Księdzu Lewickiemu Za­
pewne wiadomo o tem, co interesującego o nim 
uiozrieby powiedzieć. od publikow ania jednak 
wstrzymani się.

Ciekawi tu  wszystkich wielce 
stosunek miedzy księdzem Lewickim 
nam juz ksjęciem Pawłem Sapiehą, 
istotnie bardzo charakterystyczna, 
jak tu  mówią niektórzy, „podejrzana"

Podobnym księciu Sapieże typem obszar­
nika jest ordynat Czarkowski, mieszkający 
w Piszczałyńcach. Zażarty to przy tem „ósem- 
karz“, który swą endecko-obszarnicza Zapa­
miętałość posunął do tego, że chciał wymusić 
na swym dzierżawcy m łyna, wydalenie ze 
|łużby  mielnika Longina Gebhardta, zasłużo­
nego Polana i ludowca. Dzierżawca Zyd (pan 
ordynat dobra swoje i dwa młyny oddał 
w dzierżawę żydom), zdołał ocalić m ielnika od 
partyjnej zemsty ordynata, tak t ten, pozostanie 
jako charakteiyczny dla wbszarniczyck metod.

  Czujny
■—»•«—r '

£vcf« publiczne, nauczycielstwo, drożyzna, 
porządki magistrackie

(Korespondencja własna.)
Sokal, koniec grudnia 1922.

Ożywione w okresie wyborów życie publi­
czne szeregiem zgromadzeń i wieców, znowu 
zamarło. Pozostały tylko skutki szaleńczej agi- 
tacj, Chjeny, k tóra — jak  wszędzie — zatruła 
dusze i spaczyła charaktery. Zwolennicy „8“ do 
Ki i'ory n ‘e moM  darować przeciwnikom, że 
mieli odwagę maczej głosować. Zarządy lasów 
okolicznych mszczą się w ten sposób na prze­
ciwnikach, że nie sprzedają im drzewa, odsy­
łając klijentów do posłów ich obozu. Ogromnie 
£ tego zadowoleni żydzi, bo dobrze zarabiają 
Ba pośrednicLwie. Przełożę- i, głównie w służbie 
prywatnej, zabraniają podwładnym  prenumero­
wania pism nie Chyjeny. Ks. wikary oświadcza, 

za „taką Polskę* modlić się nie może, a osza­
lała Felicjanka, nauczycielka, na wiadomość o 
namordowaniu Prezydenta mówi uczenicom kl. 
y i j:  „Dobrze się stało, że zamordowali tego ży 
dowsko socjalistycznego prezydenta, teraz wybie­
rzemy sobie polskiego* Możeby tę siostrunię- 
ąąuczycielkę umieścić w zakładzie obłąkanych.

Grona nauczycielskie w tutejszym gim na­
zjum i seminarjum należy w interesie tych za­
kładów i młodzieży jak najszybciej odświeżyć, 
w ym aga tego wiek, lenistwo i zacofinie nie­
których, nadm iar używania alkoholu przez
innych.

Drożyzna święci orpje. Kilogram wołowiny 
1.600 Mp, na ostatnim  targu 27. grudnia pła­
cono za J0‘) kg pszenicy średniej 65 000 Mp, 
za żyło 41.000. Za sporą tuczoną świnię żądano 
jed nego miliona ruarek, za krowę wartości' przed­
wojennej stu kilkudziesięciu korpn płacono 600 
do 800 tysięcy Mp. konie wprost bez ceny.

Magistrat ntsz skazał się na stałą grzywnę 
V  k ' -ocie 3.000 Mp dziennie. Mianowicie w o- 
Sródku miejskim pod tablicą, która ogłasza „Za­
kaz zanieczyszczania tego piacu pod karą 
5-000 Mp grzywny' z podpisem m agistratu, urzą­
dził gnojarnię. Ciągn|ee z potężnej kupy zapa- 
' okadzają biura tarostwa, kasy chorych, 
4du i samego magistratu. R, h .

  -----

Nadesłane.
W yciąg  ro*k*uu D. O. K VI. Nr. 11211922 r.

Poz. 12.

Zapisywania się oficerćw I sie -  
regowycli na członków

p , C t j c  r w o . T i f l - r j o
Pow oiiyąc się n a  m oje ro zkazy  w  cpraw ie  popiora- 

iiia Pwlsk. T -w a Czefwonego K rzyża w ydane  w m aju  
192* r.. zw racam  się do  w szystk ich  podległych m i Do­
w ódców  i K om endantów  z w ezw aniem , a ż e jy  m iędzy 
o ficeram i s-e irg u w y m i, a  także  m ied ze  szeregow ym i za­
w odow ym i sw oich oddziałów  propagow ali ja k  najgoręcej 
p rz y s tąp ien ia  do M ałopolskiego O ddziału  Po lsk itgo  T-w a 
Czerw onego K rzyża n a  ro k  1923.

W kładka  ro czn a  na  ro k  J 923 zo sta ła  podw yższona 
na bOG — m ap .

Poniew s Ł k w otę  tę  ra z  ns ro k  m oże u iśc ić  bez 
uszczerb k u  d la  sienie i m niej zasobny, oczekuję licznego 
p rz y s tąp ien ia  o ficerów  i  szeregow ych do  T -w r C zerw one­
go K rzyża. -

Zapisy do T-wa Czerwoncg* Krzyża polecam usku­
tecznić Komisjom Gospod, które od chętnykh ściągną 
wkładkf i przeszłą je wraz z imiennym spisem wstępują­
cych członków do Prezydium  M ałopolskiego Oddziału  
Poiskiegu Towarzystwa Czerwonngó Krzyża we 
Lwowió, ul. Bielawskiego 6 30“B

Źądlafcle bezpłatnie!
Przyszlijcie nam kartkę pocztową ze swym 
adresem, a wzainian otrzymacie zupełnie 
bezp ła tn ie  ilustrowany Katalog wszel­
kiego rodzaju wykwintnych wyrobów su­
kiennych i manutaktury n iezbędnych 
w każdym djm u W ten sposób zapo­
znacie się szczegółowe z najlepszymi wy­
robami pierwszorzędnych fabryk i tow 
akcyjnych i przekonacie się jaka o!brzy- 
rnia różnica jest między naszemi cenami 
fabrycznemi, a certami w Waszej miej­

scowości. 2032
A dresujcie  i F irm a  H a id l.

B e r n s z t c i n  i  S - l£ a
B iałystok , sk łady  fab ryczne

Nr 19—20 „Głosu naucz.*, ostatni w 1922, 
podaje: Nasi przewodnicy w Senacie i Sejmie. 
Są to bardzo sympatyczne sylwetki przywódców 
Związku s ozazji icn ejścia do Senatu i Sejmu. 
Jest tam  piękna postać prezesa Związku, sena-' 
to /a  Nowak , szlachetni podziemni oświatowcy 
z czasów zaborczej Rosji, senator Jan  W cźnicki 
i poseł Ż, Nowicki, i znany działacz nauczy­
cielski J. Smulikowski. Dalej podaje • Zakład 
kształcący nauczycieli (dokończenie artykułu J. 
Bałabama), Nauczycielstwo szkół powszech. i śre­
dnich w ciałach ustawodawczych, Atlas, jako 
środek, do nauki geografji, a wydawnictwa kar­
tograficzne Boczewicza (zrakom ita ccena przeż 
znanego kartografa S. Srumańskiego), W spra­
wie urządzeń szkolnych Dr. Rogowskiego, zre­
sztą inne rubryki, jak  w poprzednim numerze, 
a ponadto „Spis treści" Całego rocznika „Głosu* 
w 1922.

Dołączoną do tego num eru „Praca szkolna" 
jako miesięczny dodatek zawiera: T rarbacha
Nauka pracy, szkoła pracy, Sekcja próbna na 
temat bajKi Mickiewicza „Osioł i pies", Mitieka 
Kooperatywa uczniowska i Z niwy pedagogi­
cznej.

S P 0 3 T

SPIRYTUS
rek ty f iK em n y  S d e m tu ro w a n y

sprzedaje w miarę zapasów likiernikom i innym
uprawnionym  odbiorcom 3075

B U R T O W I  A S P IR Y T U S U
DLA MAŁOPOLSKI i  ŚLĄSKA

w e  L w o w i e ,  u l .  K o ś c i u s z k i  1. 7,  II. p.
codziennie od godz. 10 do 12 przedpołudniem.

Z prasy nauczycielskiej.
Przedostatni z roku 1922, Nr. 18 „Głosu 

nauczycielskiego* (Organ Z. P. N. S P.) przy­
nosi : Zakład kszt&tcący nauczycieli jako szkoła 
fachowa J. B iłabana (cz. I) Tegoż au tora  spra­
wozdanie ze „Zjizdu inspektorów szkol, w Za­
kopanem*, w którem poddaje stan inspektorów 
szkol, w państwie ostrej i sprawiedliwej krytyce 
i w imię twórczej działalności szkoły polskiej 
woła o odświeżenie m aterjału inspektorskiego. 
Dalej : W arunki korzystania z „Domu zdrowia*, 
Szkolnictwo i oświata w Brazylji (list z P ara­
ny), informacje o podatku dochodowym od upo­
sażeń służbowych, o nielegalnem pensjonowaniu, 
bogatą rubrykę „Z życia Ognisk", kronikę, ne- 
krologję i zapiski bibljograhczne.

Sekcja Narcftrzy Czarni' bawiła w czasie świą­
tecznym w Sławsku od 24 zm. do l bm.  W czasie 
tym urządzono kurs dla początkujących prowa­
dzony bardzo uprawnie przez p. Kitza. W- kursie 
uczestniczyło 15 osób. Zawoay urządzono 31 .zm. 
przy bardzo licznym udziale zawodników z K ty 
laćidego Towarzystwa Narciarzy i SN. Czarni.

yniki następujące: Bieg główny. Memorjał kl.i- 
bowy śp. Kaw.ckitgo. Pliszki—llza—Sławsko ok.
9 kir. Startuje 7,-4 z SNC., poza konkursem 2 
z KTN. i Istvan Devan z MAC. Budapeszt.

1. Scott Elgin (SNC) 30*35", 2. Tesseyre (K IN ) 
33*06", 3. Zenegg '(SNC) 33*59", 4. De,an v34'03v.

Bieg lur.iorów i Trasa Ilza-Zefeny-Sławsko ok.
6 km. Startuje 3(4 KTN. i 8 z SNCzarni, w tein 
jedna zawodmezkt.

1. Witkowski (SNC) 17-36". 2 Klimkiewicz Wł 
(KTN) 22,25", 3. Czajkowski Igor (SNC) 23‘17„.

Bieg nowicjuszy. Trasa z „Go'goty" pod Żc- 
łenym-Slowsko ok. 2 itm. Startuje 16—5 z KTN 
i 11 z SNCzarhi, w tem 2 zawodnczkl

1. Kolmer (SNC) 5*22", 2. Pająk (KTN) 5*57", 
31 Owiński (KTN) 6*35".

Po zawodach Sekcja urządziła zabawę sylwe­
strową, poezem najmłodsza z zawodników p. Ja­
dwiga Hreczkowska wręczyła zwyciężcom nagfo -y. 
Medai pamiątkowy i odznakę wręczono na pa­
miątkę kursu i zawodów p. Devanowi, z  którym 
nawiązano bardzo serdeczny stosunek. Narciarz en 
znany iest już we Lwowie z zawodów lekkoatied 
w 1913 r., kieayto startował za swój klub MAC.

Na otwarcie nowego roku wyruszyła wycicy*- 
czka z 6 osob, w tera jedna pani, po zabawie
0 godz. 4 rano ha Trościan. Dzięki bajecznej po­
godzie oglądano piękny wschód słońca i góry 
sąsiedni! Paraszkę, Gorgony i Borsawę.

W dniu sylwestrowym bawiło w Sławsku 49 
członków Sekcji, i po kilkudniowym pobycie po­
wrócono 1 bin. do liwowai

Na 6 i 7 stycznia wyjeżdża wycieczka dwu­
dniowa. W dniach zaś najbliższych odoęozie się 
drugi wieczór projektowany, lip którym wyśWc- 
tlone bęaą również zdjęcia z ostatnich zaworlórf
1 wycieczek.

Sekcją narciarska L. K. S. Pogoń urządziła 
w czasie świąt sześciodniową wy cieczą*/, w góry. 
Cztery dni zabawiono w Tuchli, dwa w Sławsku. 
\V Wycieczce brało udział 15 osób, w tem 3 pa­
nie. Osiągnięto szczy ty  trzykrotnie Kindrat 
(li58), raz Matachin (1220), Daszkowiec (il28). 
Wysoki Werch (1245) i Trościan 1235).' We 
wszystkich tych wyjściach brałv udział p an ip ' 
razerr z całem tcwaizysiwem. Matachin i Wy­
soki Werch zdobyte poraź pierwszy w tym sezo­
nie. Następna wycieczka rusza ze Lwdwc w pią­
tek 5 c. m o goaz. 4‘15 popoł. dc Tuchli na 
dwa dn.. Powróć do Lwową -w niedzielę 7-go bm
0 godz. 2*45 wiecz. Zgłoszenia na wycieczkę 
przyjmujet się w sekretattjanie kttibn przy ul. Ży- 
blikiewicza 17. codzienni" od 6 —6-me; WłCCż.
1 , — -



KURJER LWOWSKI z piątku dnia 5. stycznia 1923. Nr. 4.

U o *

Sasi. PilffiM
„ K U R J E R A  LWOWSKIEGO*

Prosimy uprzejmie o jak najrych- 
— lej 5.ze n a d e s ła n ie  p renum eraty  —

na styczeń
wraz z ew en t za leg łośc ią , celem ure­
gulowania nakładu. — Wypłata kwot 
wpłaconych na czesi Pocztowej Kasy 
Oszczędn. następuje po upływie 8 do 
10 dni, z tego powodu najrychlejsza 
wysyłka prenumeraty jest wskazana 
w interesie szan. prenumeratorów,

Na czekach lub przekazach wymię 
nić należy, na jaki cel służyć ma 
nadesłana kwota, prenumerata, ogło­

szenie, składki.

Cen„ * pojedynczego numeru 200 m.

Cena prenumeraty w ynosi:
W e Lw ow ie m iesięcznie do 

o d b ie ra n ia  w ad m in is trac ji 
„K uriera  L w ow sk iego ' . , 4oQ0 m 

W e Lw owie z odnoszeniem  do
dom u  .....................  5.000 m.

Z p rzesy łką  pocztow ą w  całe j
P o l s c e ...................................... 5.000 m.

Za g ran ic ą  m iesięczn e, . . .  7 000 m. 
Za zm ianę a d re su  dop łuca  się  100 m.

Sklep korzenny i śniadankowy 
M. Maksymowicza

ul. C horążczyzna 9,
p o l e c a ,  n a  k f i r n a W a t

organ izac jom  zab aw  w  n a jw iększym  w yborze i n a j­
lepszym  g a tu n k u  z p ierw szo rzęd n y ch  firm  oryg inalne  
w ina, izam pany , lik ie ry  i w ódki, w  Komis destnreza, 
rów nież  kan ap k i se ry , k o n se rw ? , śledzie w w szel­
k ich  g a tu n aacn , po  cenach  u m ia rk o w an y ch . 3077

Perlmrittera Ultramaryna
z marką ochronną „Kurka" jesi najlepszą i naj 
wydatniejszą famą do wapna, dla bielizny i celów 

malarskich fabryki Ul ramaryny.
Lwów i w  Zniesieniu koło Lw ow a 

.,854 b iu ro  I ekspedycja  S łoneczna 26

N auka I w ychow anie.

T t i P I S Y  
na now e kur** d la  doro- 

| słych: handlow e, tow aro 
we i bankow e — ster o 
„raffi oo lsa ir], r inm i wie­
czorne — przyjmują od  4-15 
styczn ia  1923, w  godzinach  

od 10-T2 i od  5-6. 3046
Kouces. P rak t ‘'u .s y  Ks t -
fowsści — Z. OLSZEW- 

K1LGO — Lwów, Karko­
w a 33. Ilość miejsc ograni­
czona. — Dla zamiejscowych 

system korespondencyjny.

3E Z  OPERACJI RADYKALNA POMOC
d la  n a jz u sta r z a lsz y c h  i n a j-  
plefrezpietcasniejszfch c ie rp ie ń  
p rzep u k lin ow ych  u pan ów , pań  

i  d z iec i.
Proszę żądać prospektu gratis i franko oa 

specjalisty patentów, bandaży przepuklinowych

M. FREIL1CHA. Lwów Gródecka 36
we w łasnj m domu. 3076

Podziękowanie,
-Składam niniejszem serdeczne podzięKowa- 

nie Panu M. FREILICHOWi, bandażyście we 
Lwowie, za nadzwyczaj sumienne założę de Eni 
bandaża przepuklinowego obustronnego i ulep­
szenie tego bandaża tak długo, aż naprawdę 
bez wszelkiej obawy odnowienie przepukliny na 
śtale wstrzymał. Bandaż noszę już przeszło 
miesiąc i mogę poświadczyć, że tak do arze le­
czy, iż ani w pracy, ani w chodzeniu — nie 
orzeszkadza, ani też odnowienia przepukliny nie 
•^puszcza.

.przepukliny obustronne duże i silnie roz­
winięte, k tó re  mi 5 la t  s tra szn ie  dokuczyły. 
Pan M. FREILICH swoim patentowanym ban­
dażem tak prędko usunął i swobodę poruszenia 
się i pracę mi przywrócił.

Jestem wdzięczny tym znajomym, którzy 
mię do pana Freiiicha skierowali wtedy, gdym 
miał zamiar poddać się operacji.

B óg zap łać  za ra tu n ek  !

Pana M. F re iiich a  m ogę szczerze  polecić 
wszystkim-tym, którzy jak i ja chorobie przepu­
klinie ulegli, bo będą mu za pomoc, jak i ja 
wdzięczni.

M arjan  S trze telsk i, kapitan W P. m. p.

NAJMILSZY PODAREK!
N ajm ilszym  pod aru n k iem  nofcuiocznym  jest 
p re n u m e ra ta  , ,  . “iv £ 0 7 ć C  L. Będzie
on d la  W as i r e s a w o d n y m  gościem  niedziel­
nym , niosącym  ciekaw e wieści z całego św iata  
t> zdaźen iach  w ielk ich  i d -o bnych , do tyczą­
cych  Jorów narodów  i zw ykłych  sp raw  ćo- 
d s itn n y c h . Rozweseli W asz- zim ow e wieczory;, 
bo  znąjdziecie w  n im  CiEKAiVĄ PO W IE ŚĆ  
liczne now ele i poezje. łupnie się, n a jlepszym  
doradcą d o b rze  ubierającej się kobiety, k tó rej 
da  najnow sze Ż u rn a ie  Mód, w zory wszel- 
k icn  ro b ó t kobiecych i n iezaw odne RADY 
KOSMETYCZNE, a dobrej gospodyni p ra ­

k tyczne  p rzep isy  Gospodarskie.
T y g o d  n ł l s :

. B L U S Z C Z "
' w y c h o r t s i i  o ó  r o k u  I 8 & S ,

sięczne w ynosi ty ko 4GC0 mk.
Na żądanie  w ysyłam y n r . okazow y. Now' pre- 
n u n  e ra to iz y  o trzy m ają  n o rz e ' k powieści 

P io tra  B enoit — SŁONE JEZiORO*.

i

'

i

1

' i

Kupno i sp rzćdaż . . , . . .  . . . .
 — — Niniejszem podhjem^ do o^olnej wiadomości, z*

T o L a ru ie , Wiertarki, satan- z dniem 1. n v c z n ia  1923 r. uruchomiamy nasz
■ ct. S ln in r k l .  Pilv ta ś m a . . . .

d Z ra ł. P o śred n ic tw a  p rz y  zukupm e i sp rzedaży  realności 
m ie jsk ich  i w iejsk ich  o raz  fab ryk , ta rtak ó w . Z ałatw iam y 
w szelkie w  zak res k n p iee tw a  w chodzące i i  te r  .za. Mamy 
objekts. w iejsk ie  w w iela iej ilości i w yborze i up raszam y 
o p o parcie  naszego now ozorgam zow anego działu, zape­

w niam y zarazem  rze ie ln a  usłi gę, 
TOW ARZYSTW O HANDLOWO - PRZEMYSŁOWE 

, , I N V V A l 5 l l D A “  T . i o .  p. T rru ń , u l.św  D u c h a  12.
Telrf. 437 i 205. 3062

cy, S tru g ark i, P iły  *aSmo- 
we, H eblark i, G ry s e rk i , . t a t r y  
L okom obile, M otory, Żelazo, 
Stal. B lacha, Szyny, T raw ersy , 
T ransm isje , Pasy  po cenach 
k o n k u ren cy jn y ch  p o lec i .P i­
lo t ', Lw ów , Batorego 4.

2799

p o*:Hdy 1 p race .

I j o n c y p h l i U  rntynowaraegu 
■» poszukuje  ad w o k a t G ru- 
nez w  C ieszanow ie. P osada 
do ob jęcia  n a ty ch m iast.

3058

pod .W a n d a "  do a d m in is tra ­
cji K u rje ra  L w ow sk. S07S

Różne.

W a j r e n t o ’* l e j s z e  w  P o l 
■* ,ce p r z e d s i ę b i o r s t w a ! 

F a b ; :/K« W in , szem panów  
sonów o w o co w y ch ,. se ltru , j 

lim onady , korniszoDow, ka- • 
p u s ty  i t .  p . w  pełnym  rn-1 
chu , pęd zo n a  m o to rem  — na 
2 m orgach  w ielk ie zanu Iowa- 
n ia , 2 dom y m ieszkalne , s t a j - ! 
n ie i t .  p. p rz y  stac ji kolej., 
jak  s to ji za  2a m iljoaów  m a­
rek  n iem ieck ich  w  ró w n o ­
w artości po lsk im , z a ra z  do 
sp rzed an ia  (w  dnżem  m ieście 
w  puznańgkiem ).

P aro w u  g a rb i rn ia , połą­
czona  z fab ry k ą  w yrobów  
sk ó rzan y ch  w  pełnym  ruch u ,Siła biurow a z kilkuletnią  

p ra k ty k ą  rząd o w ą  ezuKa 
rentownej' posady. Zgłoszenia ja k  stoji za 46 m itjonów mk.

w y ch odz i od 49 la t
rorpowsrechnleny w 
najszerszych w a r s t ­
w a  c h społeczeństwa 
w k r a j u  i zagrarsic(ti 

ie  s i ę  ---------

zaraz.
Folw arki o d  33 m itjonów  

m p., sam odzielne gosp o d ar­
stw a  od 16 m llj. m p., kilki 
k uźn i, s to la rs tw  p o . 5  m  1j  
n a rzęd zia  osobno, fab ry k a  
m aszyn  ro ln iczy ch  z gospo­
darstw em  16 rnilj. m kp.

A m erykan ie  t ty lk o  zde­
cydow ani, fmaDsowo zasobni

HrtCE*. B l"l) BECHUTEBIJSE 
Z OLaZEWSKILOC, Lwów
Kurkow a 38. — z a k łu d a L_    __________________
«sięgi, sp o rząd za  b ilanse , knpey pożądani zaraz, ponie- 
p rzep ro w ad za  rew izje  ksiąg  iraż polscy  Niem cy w y k u p u ją  
R ekom enduje a a  posady  siły  te ra z  m asow o majątJU od 
iachow e, ru ty n o w a n e  i po- N iemców w  Polsce p rzynaie

czą tku jąee . 3049

□  a n d a ż y s ta  Polaczek 
U  bor. Ilu strow ane  c 
d a rm c .

Sam-
llu s tro w an e  cenniki

2556

Qow.t£ny d y re k to r  fab ryk i 
’ poszuku ją  dw a  Inb 3 po- 
Kojc z m eb lam i lu b  bez. 
Czynsz obojętny , o p ła ta  za 

ro k n  z góry . o fe rty  podać 
i o  a d m in is tr . pod l i t  „K. I.a .

SÓ52

J j o k u f i t e a t  w ojskow y S tan i- 
ł  sław a Św iderskiego ze Żu­
b rzy  zgubiony uniaważniam .

3074

O h  procent tan iej, n ż  
u rz ę d z ie , lat ego ie  

nie w śró d m ieśc iu ! Zawia- 
d a r tia m  Szan. K lijentelę, ie  
pow róciw szy  2 zag ran icy  p ro ­
w adzę m oją  p raco w n ię  kra­
w ie c k o -  modni irdką n ad a l, 
(D aw niei u 1. K urkow a 34.), 
obecnie Janowska* 43 (dom 
w łasny). W ykonuję  płaszcze, 
k ostju iny , sukn ie  w ieczorow e 
s ta ran n ie . R oboty  w ykonuje 
się n a  żądanie w  przeciągu 
48 godzin , poprug n a jn o w ­
szych źu rn ali. W. Zielińska.

3069

żr.ych do  R zeszy n iem ieckiej.
PiOTR TRZEŚN’AK

b iu ro  kom isow e, p ośredn ictw o  
m a-ą tków  

W MARGONINIE, pow iat 
Chodzież w Poznaóskiem .

3070

P-zy wreksgFph zamó­
wieniach stesonny ra­
bat. Na żądanie koszto­
rysy Zamówieuia najle­
piej wprost do Łdtnin.
„Kin jera Lwowskiego"
Lwów Cnorążczyzna 26

Ceny ogłoszeń uwidocznione w nagłówku

„Karjera L w o w s k i e g o ' 1

J r  ikea  i .  Goldmana, Lwów Sykstuska 19.

P rzed staw ic ie ls tw o : HENRYKA J, SZYFMANNA Synow ie LWÓW. 1 0 6 |

Odpowiedzialny, redaktor: Tadeusz Stroiński.


